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nferencja -nlezaanecżnwan~ch 
w Lusace· 

We wtorek przed południem 
preiydent Zambii, Kenneth 
Kaunda, doko•nal w Lusace o­
twarcia ke>nferencji na szczycie 
państw niezaangażowanych. O­
becni przedstawiciele ponad 50 
państw, jak również obserwa­
torzy, ucz-cili minutą milczenia 
pamięć poległych bojownikó·N 
ruchów narodowowyzwoleń­
czych. 

W prze-mówieni'll Inauguracyj 
nym prezydent Kaunda poru­
szył poważne problemy nurtuią 
ce państwa niezaangażowane, 
pogadto zaś aktualne zagad:iie 
nia międzynarooowe jak kon­
fliKt bliskowschodni, sprawę 
wojny w Lndochinach oraz sy­
tuację w Afryce Potudniowej. 

Kaunda oskarżył kraje za­
chodnie o dostarczanie broni 
RPA i Portugalii i umacnianie 
w ten sposób polityk.i Apart­
heidu, 

Zewsząd 

o wszystkim 
A AMBASADOR Związku 

Radzieckiego w Polsce A wier­
kij Aristów wydal 8 bm. w 
salach ambasady przyjęcie z 
okazji wyjazd u z naszego kra 
ju dotychczasowego radcy am­
basady ZSRR w Warszawie Ni­
kołaja Ponomariewa. 

• w PONIEDZIAŁEK obira­
dowalo w Aengelholm (Szwe­
CJa) Prezydium Rady Pótnoc­
nej. Przedmi<>tem obrad była 
prr.e-cte wszystkim sprawa sta­
nowiska krajów skandynaw­
skich wobec Europejskiej Wspól 
noty Gospodarczej w obliczu 
zbliżającyeh się rokowań w 
BrukseLi. 

... PRZEBYWA.JĄCA w Japo 
nii delegacja Rady Najwyższe.i 
ZSRR, na której czele stoi 
przewodnicząca Rady Narodo­
wości J. Nasriddinowa w po­
niedziałek została przyjęła 
przez premiera Japonii E. Sa­
io. 

• W SRODF;, 9 września uda 
je się dO Polsk·i de!l(acja Rady 
Generalne; Dep.a.rtamentu Yve­
lines. Na czele delegacJj stoi 
przewodniczący Rady General­
nej i przewodniczący polsko­
francuskiej grupy P!Ulamentar­
nej w Zgromadzeniu Narodowym 
- Jean-Paul Palewski. Celem 
wizyty delegacji z Yvelines, 
jest zaipoznanie sie z funkcjcmo 
wandem w Polsce władzy tere­
l!Owej. 

.i WEDLUG doniesień z Sin­
gapuru, w. Brytania wycofuje 
prawie jedna piątą swych efek 
tywów bojowych ze strefy 
Azji południowo-wschodniej na 
okres dwóch miesięcy, ponie­
waż ,.. wyniku zaangażowania 
wojskowego w Irlandii Północ­
nej brak jej kontyngentów, 
które mają uczestniczyć w nad 
chodzących manewrach NATO 
na Morza Sród7.iemnym. 

+ 9 BM. Telewizja Polska 
rozpocznie emisje nowego seria 
lu filmowe!(o, opa.rtego na pa­
wieści Romana Bratnego „Ko­
lumbowie". Oddnki filmu wy­
świetla·ne be-dą w każda ś:ode. 
dwukrotnie: w godzinach przed­
POłudniowych I po dzienndku. 

A NA SKUTEK wielkich po 
wod20i, które ogarnęły ostatnio 
11 stanów Indii, zginęło 239 
osób. Szkody materialne szacu­
je się na 430 mln rupii. Po­
wódź zniszczyła plony na po­
wierzchni 1.300 tys. hektarów. 
Od wylewu rzek ucierpiało pra 
wie 10 mln ludzi. 

+ WE WTOREK w Związku 
RadziecJdm wystrzelono sztucz­
nego satel4te Ziemi „Kosmos 
361". Na pokładzie sputnika 2la­
instalowano apa.rature naukową 
orzeznacze>na dla kontynuacji 
badań przestrzeni kosmicznej. 
zgodnie z wcześniej ogłoszonym 
programem. Aoaratura ta funk­
cjonuje normalnie. „ nr 

* Izrael podjął ostateczną decyzję o wyCJOfaniu się z rozmów pokojowych pod aurspicjami G. Jar­
ringa * Ustalony został skład polskiej delegacji na XXV sesję Zgromadzenia /Ogólnego Naro· 
dów Zjednoczonych. Na czele delegacji stanął minister spraw zagranicznych, dr Stefan Jędry­
chowski * W Wietnamie południowym doszło do nowych walk. Patrioci przypuśćili wczoraj szturm 
na dwie bazy wojsk sajgońskich '* Wtorek b\~ drugim dniem wizyty w Polsce parlamentarzystów 

francuskich * Rada Państwa nadała wysokie odznaczenia państwowe'l'załodze samolotu PLL „Lot", która obroniła się w 
dniu 26 sierpnia pr~ed uprowadzeniem do Wiednia. 
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Cena 50 grj 
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Łódź, środa. 9 września. 1970 roku 

Ił-Ok XXVI Nr 214 (6877) 

= DZIENNIK 
l:ODZKI . '• . = 

Prowokacyjna 
decyzia lzr ela 
o wvcnfaniu S'iQ z rokowań pokołowych -
faktem dokonanym 
PRZEDSTAWICIEL IZRAELA W ONZ JOSEPH TEKOAH PO­

lNFORMOWAŁ OFICJALNIE WE WTOREK GUNNARA JAR­
RINGA O DECYZJI RZĄDU IZRAELSKIEGO W SPRAWIE 
WSTRZYMANIA SIĘ OD UDZIAŁU W ROKOWANIACH POKO­
JOWYCH. ROZMOWA TEKOAHA Z JARRINGIEM TRWAŁA POŁ 
GODZINY. OPUSZCZAJĄC GABINET JARRINGA DELEGAT 
IZRAELSKI POTWIERDZIŁ WOBEC DZIENNIKARZY PROWO-
KACY,JNA DECYZJĘ SWEGO RZADU PODJĘTĄ, JAK WIA­
DOMO, W ZWIĄZKU Z RZEKO MYM „POGWAŁCENIE~ ZA­
WIESZENIA OGNIA" PRZEZ ZRA. 

• Koncentracja wo;sk 
izraelskich na granicy 
z Libanem i Jordanią 

Tymczasem we wtorek rozglo 
śnia w Ammanie nadała wspól 
ne oświadczenie rządu jordan­
skiego i Centralnego Komlle!u 
Palstyńskiego Ruchu O;>oru. 
Oświadczenie donosi o osiągnlę 
ciu porozumienia ~, sprav;..•!e 
niezwłocznego zaprzestania o­
gnia i podjęcia innych kroków 
w celu zlikwidowania istnieją 
cego obecnie kryzysu. 

• Audiencja w Belwederze, 
B Spotkanie w Sejmie 

Drugi dzień} 
poh„tu 

parlamentarzystów 
francuskich 
w Polsce 

8 bm. w drugim dniu pobytu 
w warszawie delegacji Zgroma­
dzen1a Narodowego Francji z 
przewodniczącym Zgromadzenia 
Achille Perettim została przy­
.ieta na audiencji w Belwede­
rze przez przewodniczącego Ra­
dy Państwa - Mariana Spychal 
skiego. 

Delegacja złożyła wizytę mi­
nistrowi spraw zagranicznych 
PRL - Stefan<>wi Jędrychow­
skiemu. W Sejmie odbyło się 
spotkanie Pl!.'.rl~mentarzystów 
polskich i francuskich. I 

Skład delegacji PRL 
na XXV sesję ZO NZ 

Na rozpoczynającą S>ię w 
dniu 15 bm. w Nowym Jorku 
XXV sesję Zgromadzenia Og61 

'nego NZ została wyznaczona 
delegacja PRL w następującym 
składzie: 
przewod-niczący: dr Stefan 

Jędrychowski, minister spraw 
zagranicznyych, zastępca prze­
wodniczącego Józef Winiewicz, 
wiceminister spraw zagranicz­
nych, delegaci: Eugeniusz Ku­
łaga, stały przedstawiciel PRL 
przy ONZ, Henryk Jaroszek, 
dyrektor departamentu miqdzy ' 
narodowych organizacji MSZ; 
dr Alfons Klafkowski, profesor 
Uniwersytetu Poznańskiego. 
Zastępcy delegatów: Ryszard 

Frelek, p.o. dyrektora Pol­
skiego Instytutu Spraw Między 
narodowych; dr hab. Leszek 
Kasprzyk, zastępca stałego 
przedstawiciela PRL przy ONZ; 
Eugeniusz Wyzner, wicedyrek­
tor departamentu prawno-trak­
tatowego MSZ; Jan Bisztyga, 
wicedyrektor departamentu stu 
diów. i programowania MSZ; 
Zdzisław Ludwiczak, radca w 
stałym przedstawicielstwie PRL 
przy ONZ. . 

Delegacji towarzyszyć będzie 
grupa doradców i ekspertów. 
Poszczególni członkowie delega 
cji wyjadą do Nowego Jorku 
w różnych terminach, 

Dwie -bazy wojsk sajgońskich 
o,blę2:one 
przez patriotów południowowietnamskich 

We wtorek rano partyzanci 
południowowietnamscy zaatako­
wali dwie bazy wojsk reżimo­
wych zadając nieprzyjacielowi 
poważne straty. W wyniku 
tych ataków, zginęło 34 żołnie 
rzy wojsk reżimowych oraz 
amerykański doradca wojenny. 
42 żołnierzy zostało rannych. 
Straty ponieśli także partyzan­
ci. 

Rzecznik wojsk sajgońskich 
zakomunikował, ie w ponirdzia 
lek doszło do kilku zaciet}Th 
bojów w Delcie Mek<>ngu. Po 
dał także do wiadomości, iż w 
dwóch przypadkach ameryka1i­
skie śmigłowce i samoloty o­
tworzyły oi:icń do oddzialó" 
wojsk sajgońskicJtt które wsnin 
raly. W prowincji Phong Dinh 
amerykański samolot zabił jed 
nego Wietnamczyka południowe 
go i zranił ośmiu. W drt1gim 
incydenrie, zginał jeden połud­
niowy Wietnamczyk, a czterech 
zostało rannych. 

Rzecznik powied.ział, iż w 
sprawie obu incydentów 
wszczęto dochodzenie. 

Tymczasem w Bangkoku ogło 

szono wspólny komunikat ame 
rykańsko-syjamski informujący, 

że USA wycofają do końca 

czerwca przyszłego roku 9.SilO 
żołnierzy spośród 42.000 wojsko 
wych amerykańskich, stacjonu 
jących w tvm kraju. 

Podziękowanie 

• Porozumienie między 
komandosami 

Pórozumienie przewiduje wy­
c.ofani,e w<>jsk jordańskich z o­
kręgu stolicy oraz sil koman­
dosów z ulic Ammanu i głów 
nych. dróg prowadzących do 
miasta. Porozun1ienie zabrania 
wszelkich działań wojennych w 
stolicy; atakowania jednej stro 
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Współtowarzyszom walki 
służby, instytucjom panstwc· 
wym, orizamzacjom polity~z· 
nym, społecznym i paramih 
tarnym, kombatantom zrze­
szonym w Związku Bojow\l" 
ków o Wolność' i Demokra· 
cję, żołnierzom Ludowegc 
Wojska Polskiego i młodzie 
ży oraz tym wszystkim, kto· 
r:zy okazali mi liczne dowo­
dy przyjacielskiej pamięci i 
okazji mego jubileuszu, sk!a 
dam tą drogą gorące podz:ę­
kowanie 

i rządem jordańskim 
Agencja MENA donosi 0 ny przez drugą oraz podejmo 

koncentracji poważnych sil wania akcji wymierzonych pne 
izraelskich wzdłuż granic z Li ciwko ludności cywilnej oraz 
banem i Jordanią, co wskazu- jej mieniu. Przewiduje ono 
je na przygotowywanie no- również nie~loczne położenie 

Odznaczenia państwowe 
dla załogi samolotu PLL „Lot" 

wych agresy"nYCh akcji. Wy- kresu kamoaniom propagando-
chodzący w Bejrucie dziennik wym i wojnie psychologicznej. W Ministerstwie Komunikaełi 

. . odbyła sie uroczysta dekoracja „Nedaa al Watan" przew1duie (Dalszy ciąg na str. 2) · ' niożliwość desantu spadochrono,_~~~~~~~~~~~--~~~~~-o_dz~n~a_c~z_e_n_1a_m~i~~~P_a_n_s_t_w_o_wym~~-i1 
wego na Liban i Jordanię. c. 

We wtorek rano w An1manie 
panował względny spokój. Skle 
py były otwarte, zaś urzędy 
funkcjonowały normalnie. 

Dziennik El-Fatah donosi, że 
w poniedziałek w czasie starć 
zginęło czterech komandosów 
i jedna osoba cywilna. Komi­
tet Centralny Organizacji Wy­
zwolenia Palestyny opuhliko­
wał · w tymże dzienniku polecc 
nie zatrzymnvania osób dopu,­
szczających się aktów grabieży 
w celu pociągnięcia ich do od­
powiedzialności sądowej. 

* * * W poniedzialek wieczorem 
do Ammanu przybyli przedsta-

„ wiciele specjalnego komitetu 

Przedstawiciel MGK upoważniony 
przez rządy USA, Anglii, NRF i Szwajcarii 
do rozmów z porywaczami samolotów 

Stany Zjednoczone, W, Bryta­
nia, NRF i Szwajcaria udzieliły 
przedstawicielowi Międzynaro­
dowego Czerwonego Krzyża, 
który znajduje się już w Am­
manie. pełnomocnictw upoważ­
niających go do nawiązania w 
ich imieniu kontaktu z Ludo­
wym Frontem Wyzwoler·ia Pa­
lestyny w kwestii zakładników 
znajdujących się na lotnisku 
Dawsonfield w Jordanii. Decy­
zfa ta została powzięta na po­
s:edzeniu r-:?prezentantów rzą-

trzymały one jeszcze paszpor­
tów ani bagaży, 

Leila Khaled 
zostanie zwolniona 

załogi samolotu PLL-AN-24, któ 
ry w dniu 26 sierpnia br. zna­
lazł się w sytuacji grożącej 
śmiertelnym niebezpieczeństwem 
27 pasażerom i ł-osobowej za­
łodze. Jak wiadomo eksplozja 
ładunku wybuchowego w ręku 
terrorysty który podjął p•óbę 
uprowadzenia sam<>lotu do Wied 
nia - spow-0dowa1a ciężkie o­
brażenia 10 osób, wznieciła po­
żar w kabinie pasażerskiej. czę 
ściowo zdemolowała wnętrze. 
samolotu oraz uszkodziła nie­
które jeg0 urządzenia. W tYCh 
wyjątkowych warunkach szyb­
)de i pomyślne wyladowan;e 
samolotu w Kotowicach świad­
czy o znakomitym onanowaniu 
przez zaloge sztuki pilotażu. 

Rada Państwa urzvznała ka-
1>itanowi samolotu Jerzemu 
Ziomkowi - Krzyż Kawalerski 
Orderu Odrodzenia Polski. a uo 
z<>stałym czlonkom załogi: n pi­
lotow; Dionizemu '7.~siee7.nemu. 
mechanikC1w; uokładowemu -
Januszowi Tołoczko i stewarde­
ssie - Etżbieri~ Wieteckiej -
Złote Krzyże Zasługi, 

MICHAŁ ŻYMIERSKI 
Marszałek Polski 

Wysokie odznaczenia 
dla polskich 
naukowców 

Delegacja Polskiej Akademii 
Nauk przebywająca na Słowa­
cji z oficjalną wizytą spotka­
ła się 6 bm. w siedzibie Sło­
wackiej Akademii Nauk w Bra 
tyslawie z członkami jej pre­
zydium. 

W czasie spotkania wiceprze­
wodniczący SAN, Vojtech Fil­
korn, wręczył Prezesowi PAN 
J. Groszkowskiemu i sekreta­
rzowi naukowemu D. Smoleń­
skiemu najwyższe odzl'!aczenia 
Słowackiej Akademii Nauk 
Złote Medale. . 

Do tej pory medal Słowackiej 
Akademii Nauk otrzymało IO 
naukowców. 

składającego się z reprezentan 
tów ZRA, Sudanu i Algiep;i. 
Zgodnie z uchwalą nadzwyczaj 
nej sesji Rady Ligi Arabskie), 
która obradowała niedawno w 
Kairze, komitet zajmie się spra 
wą uregulowania stosunków 
między władzami jordańskimi 
a komandosami palestyńskimi. dów powyższych czterech 

państw, które odbyło sie w ~'~~~~~~~~~~~ 
' n Bernie. 

Kom\sia dowództwa wojsk lotniczych 
Przedstawiciele Między-narodo­

wego Czerworeg0 Krzyża bez­
pośrednio po przybyciu do Am­
manu rozpoczęli negocjacje w 
sprawie zwoln:er·ia pasażerów 
dwóch zatrzymanych samolotów. 

Agencje zachodnie powołując 
się na żródła zasługujące na 
za ufanie. donoszą. że władze 
brytyjskie uwolnią członkinię 
organizacji Ludowego Frontu 
Wyzwolenia Palestyny Leile 
Khaled. która uczestniczyła w 
nieudanej próti..e porwania izra 
elS>kiego samolotu. Ager. ci Scot­
land Yardu będą eskortować 
młodą piratkę powietrzną aż do 
samolotu. który orawcfopodob­
nie zablerze ją do Amsterdamu. 

Stanowisko Szwajcarii 

Władze duńskie 
nie uwzględniły polskiego wniosku 
o ekstradycję Z. Iwanickiego 

zapoznała się z 
Patronat sprawowany przez 

naszą redakcję wspólnie z ZŁ 
ZMS nad budową samolotu arna 
torskiej konstrukcji on ..• Prząś­
niczka"' przynosi owoce. m. in. 
w postaci coraz szerszego zain­
teresowania tym samolotem. 
Jak już informowaliśmy - po 
rozmowach w Inspektoracie Kon 
troli Cywilnych Statków Po­
wietrznych. którą przeprowa­
d7Jił konstruktor oraz przewod­
niczący Klubu Amatorów Kon­
struktorów w Lodzi (jest nim 
przedstawiciel naszej rerlakcji 
red. J. Potęga) - jn:i: w pr7y­
szłym 1vgodniu spo<lziPwanP jest 
przybycie komisji 5 necjalistów, 
k 6rzy dokonaja szczegółowej 
oceny konstrukcji i wykonania 
„Prz~~niczki" . 

Samolot \\'Zbudził duże zain„ 
tereo;;owanie wśród fat'hO\'\'CÓW 
lotniczych, czego dowodem jest 

„Prząśniczką" 
fakt, iż wczoraj i dziś działa 
na lotnislm AŁ trzyosobowa ko 
misja specjalistów wojskowych, 
powołana przez dowódce wojsk 
lotniczych gen. dyw. pil. Jana 
Raczko\Vskiego. Ma ona za za­
danie przygotowanie szczegóło­
wego raportu o historii budowy, 
konstrukcji. kłopotach ; dal­
szych uerspektywach teg„ przed 
siewzięcia Wczoraj też spec.ia­
liści wojskowi dokonali oglc-
d-zin .• Prząśniczl<i". zapoznali 
sie z jej konstrukcja. obserwo­
wali nróby- silnika ora* krlo­
wanie samolotu p,.._ zip1ni .• ,Pr7.ą 
śniczke" urowalbJt 1'1'!ot 'snor­
towy 1 kla•v JE1rw,y Orłowski. 
Komisja zapoznała się' także z 
filmem n.akreconyńl w trakcie 
budowv i pierwsze.go lotu oraz 
z wycinlc?mj ptasnwvnti za­

mieszc29nymi w 0 Dz-ienniku ". 
w> 

Rzecznck LFWP oświadczył, 
że termi-n postawionego ultima­
tum został przedłużony do go­
dziny 9 rano w czwartek (wg, 
czasu warszawskiego). Rzeczn:k 
dooal. że dopó·ki rząd bryty:ski 
nie zajn1!e starowiska w spra­
wie zwolnienia L eili Khaled. do 
póty ·obydwa samolotv wraz z 
pasażerami będą trzymane na 
lotnisku. 

Zgoda rządów NRF i Szwaj­
carii na wypuszczen:e uwięzio­
nych sześciu Palestyńczyków 
nie bedzie tu odgrywała roli. 
Izraelczycy i osoby uważane 
z" Izraelczv~ów ponieważ po­
siadają podwójne obvwateistwo 
- amervkańc;kie ~ :zrne1:;:kie -
shnowią ocfclz:elra kategoriP -
oświadc•Y-1 rzecznik. n'e poda­
jąc bU:„zych szczegółów, 

NR razie 127 o•ób, or?ewa~nie 
kobiet i dzieci, które zostały 
zwolnione z Dawsonfield w oo­
niedz!ałPk \\r:eczorem. przeby­
\ra: vv da!szym ciągu ,\. ·'\.:nmci­
nie w dwóch hotelach. N:e o• 

Rząd Szwajcarii postanowił 
n'.e wypuszczać na wolnrn~ć 3 
komandosów palestyńsk'.ch od­
bywających karę wiezienia w 
Szwajcarii dopóty, dopóki wszy 
scv pasażerowie oraz członko­
wie załogi zarówno samolotu 
szwajcarskiego iak '. amerykai1 
skiego, nie i:ostaną uwoln !eri. 
Porywecze muszą także zwró­
cić uprowadzone samoloty. 

Rząd NRF przyjął 
warunki porywaczy 

We wtorek N:emiecka Repu­
blika Federalna oficjalnie przy 
jeła wa!'unki nastawione przez 
komnndo~ów pnlesty1isk!ch. W 
Bonn wvdnno oświadczenie r7ą 
dowe mówiące, że władze za­
rhodnioriemieckie są gotowe u­
wolnić tr7ech komandosów pr~b 
skich którzy w w'ezieniu w 
Monachiµm odbywaia kary wię-

(Dalszy ciąg na str. 2~ 

Duńskie Ministerstwo Spra­
wiedliwości poinformowało ain­
basad<; PRL w Kopenhadze, że 
sprawca uprowadzenia polskie­
go samolotu do Kopenhagi w 
dniu 5 czerwca br. Zbigniew 
Iwan.icki będzie sądzony przez 
sąd duński. 

Tym samym wladze duńskie 
nie uwzględniły polskiego wnio 
sku o ekstradycję przestępcy. 

Brak konsekwencji w podob­
nym stanov . .risku widoczny jest 
zwła!'zcza na tle licz.inych re­
prezentatywnych wypowiedzi 
duńskich, potępiających tego 
rodzaju akty piractwa w po­
wietrzu i domagających się su 
rowych kar dla ich sprawców. 
Naj~łębsze zrlziwienie wywołać 
mt1si de~,vzja władz duńskich, 
jeśli weźmie się pod uwagę ob-

ciążoną przestępstwami kryml· 
nalnymi przeszłość Iwanickie­
go, który dla swego kolejnego 
aktu bandytyzmu próbuje szu 
kać motywacji politycznych.. 
Iwanicki dla swych niskich., 
egoistycznych celów naraził na 
niebezpieczeństwo życie wielu 
ludzi. 

Dlatego polska opinia .. Publl­
czna, podobnie jak częsc opi­
nii duńskiej, słusznie domaga 
się wydania sprawcy przestęp­
stwa władzom polskim. 

Decyzja duńskiego Minister­
stwa Sprawiedliwości nie przy 
czyni się do zwalczania groźne 
go zjawiska. jakim fest pira­
ctwo po,vietrzne i ukrót:'enia 
bpc":arności porywaczy samolo­
tów. 



Nasz komentarz ZBRODNIA MA NA IMIĘ ABWEHRA<&> 

Spór o koncepicię „Anilany".„ KRWAWE SLOWIKI 
Anilana, ob&k elanv i ~tilonu 

należy do „MPlkiei trójcy" und 
stawowych włókien svntetycz· 
n y ch, w które przemysł lekki 
ubiera współczrsneJ:'o Polaka. 
Lórlzka .,Anilana" jest jedynym 
w kraju producentem te1?oż 
włóknlł. JP/:O ranea i mononoli„ 
styczna oozvcja łódzkiei:o zakJa 
du przrsatl7a o wvsokie.i ra.n­
d7l" WSlell<ich •mraw z przed· 
S1P,bit>T'St,Ven1 .. AnUanan zwia­
zanych . W•zelkich - z konrep 
cja rozwoju zakładu na czele. 

Właśnie PPrspektywa rozwoju 
przcddebiO"rshva w nasteunei i 
pr>ysa:łych 5-latkach - co decy 
duje o ustawieniu ł><>dżców ma• 
t"rialt1y~h. była Przedmiotem 
dyskus.ii wc~nra.isze1?0 posiPdzp„ 
nia SPkretariatu KL PZPR w 
•• A'T'lilrtnie". ObTadnm DT7.e'wodni 
czył l ~ekretarz KL - J. Spy. 
chal~ki: uczestniczyli w nich 
r6wniP:i: sel<retarze KŁ - M. 
Kuliński ; St. Jóźwiak. a także 

Pl"Zl"tlstawiciele za.kładu. Z.ied­
nnnenia Przemvsht Włókien 

Sztun;nvr.h i Synte.tvczTivch. 
łlra nźowe~o ins-tytutu i Biura 
Prn.iektów. 

Trudno oczywiście laikowi 
oreniać :r.esadność takich, czy 
inłlvch kfł-ncpprji ro7.woiowych 
opracn·'P{vwanvr:h nrzecie7. orzez 
fachowców .• 1edY">1e co może on 
zrol)if. tl) ewPntuatnie .ie 'ltnÓ· 

wić. W wvnarlKu .. Anila1'v" na.„ 
wet to .iest utrud,ni<>ne. by nie 
r:r.rc - nif'motliwe. A to z ra­
c.ii 7asarlniczvch rozbie?m<>5ci w 
~ronie chemi,ków na temat te­
go. co zakh.d JTł-Oie i no-w1n1en 
czynił w najbliższej i dals-iej 
przys7.łoSci. · 

Opinie róinicuja sie w 7.ależ­

nnśc-i od funkc.ii i mie_isca nra 
cy ich w~·r;azir:iela. Koncruc.ia. 
zakładu ró?.ni sie wiec od kon„ 
cepcji zjedno-ezenia. ::1. obie od 
tego, co o tym myśli branżo· 

wy instytut itp. I wszystko bY• 

Prowokacyina 
decyzja 

(Dokońoumie ze stir. 1) 

Porozumienie l!)()<;tało podpisane 
przez premiera Jord.:inii Al Ri­
fai i dowódcę komandosów 
Arafa.ta. 

z ostatniej chwili 
Agencja Rentera d~n1iosła we 

wtorek późnym wiec~or.-m z 
Ammanu, Iż palestyli•ki ruch 

opn.rn anulował poToz.umienie o 

:r:awleszeniu broni, osli1gnlętc 

wczei\niej z rządem jordań­

skim. 
' Komandosi palestyńscy, uza· 
sort.niając tę decyzję, posłużyli 

się argumC'ntem, iż uzbrojone 

jednostki armii jordańskiej o­

strzelały bazy komandosów w 
półnPcnej Jordanii. 

łołly właściwie w norządku 
.rdyż wielość konceoc.ii zwiek„ 
sza n:anse na powstanie ; wy„ 
bó_r na„ilepsze}. &?dyby nie to. że 
te1. na.1lepsze!: pa"u.iacej do ogól 
!'eJ koncer>C.lt rozwoju miasta 
Jes~cze nie ma, A .iuż pora ra· 
cze1 pn trmu by sie narodziła. 

;rym bardziej, że \VS?:VSCY za„ 
J·nteresowanj - i zakład i in· 
stvtut i biuro nroiektów i co 
na.iważnie.isze - z.iednoC7.f'nie. 
po-za .ie dynie ministerstwem. sa 
przecież na mie.iscu - w Łodzi 

za rozwó.i którei także ponosza 
odpowiedzialność. 

Wspomina.m o tvm. ponieważ 
umownie tu naz·wany - spór o 
koncepcje rozwoju .. Anilany" 
la.czy sie ściśle z ogólnymi za~ 
loż<'n i ami rozwo.iu miasia. Nie 
wdajac sie z koniecznoSci w 
szczegóły sprawy, nrzvpomnieć 

wypada. że okrr.ślQne założenia 

roz~o.iu . ~.Anil:?ny" zmnie.iszaja 
badz zw1eksza.ia uciażliwość te. 
go zakładu dla miasta ..• Anila· 
na" bowiem to nie tytko ani­
lana. to także - włókna wisko 
zowe, których urodukc.ii nie 
SPo·sób w Lodzi nje czuć. Jesz­
cze d-0 wczoraj mo?.na było opie 
rać nadzieje na istniejącym i 
podpisanym przez obie stronv 
uorozumirniu miedzy Rada Na'­
rodowa m. Lodzi. a Minister­
stW"em Przemvsłu Chemicznego, 
w którym .iest m. in. m<>wa o 
rozwo.iu nrodukc.ii włókna ani­
lany i ograniczeniu orodukc.li 
włókien wiskozowych. aż do po 
myślne1?0 (dla Łodzi) ich koń· 

ca, gdzieś około roku 1975. z 
te~o co chemicy rzekli wczo­
raj, wynika natomiast. iż budo 
wa drugiego etapu wytwórni 
anilany rozpocznie sie na.iwcześ 

nie.i około roku 1975. a produk· 
cja włókien wiskozowych utrzy 
ma sie co najmniej do roku 
1985, z rac.ii na deficyt tego ty 
pu włókien \V kra.iu i nie ma„ 
lejąca ich nozyc.ie w świecie. 

Dobrze sie wiec stało. że z 
inicjatywy instancji par-
tv.ine.i doszło do konfron-
tacji DO~ladów wiaża-

eych ustaleń o konieczności 

opracowania jednolite.i. uzasad· 
ni-one.i interesami i branży i 
miasta koncepcji rozwo.iu .Ani­
lany". która stanie sie przed­
miotem nonownei analizy Sekre 
tariatu KŁ. Zważmy. że: założe 

nie utrzymania orodukc_ii włó„ 

kien wiskozowych pocią.ga za 
S<>ba pilna konieczność popra­
wy stanu techniczno - organi· 
za~vine~o wytwórni tych wló· 
kien, a także budowY kolekto­
ra i wvria~ó\v zmniejszajacvch 
jej uciażliwość dla otoczenia 
(podkreślał t.o silnje I sekretarz 
KL - J. Spychalski) • .założenie 
pr7esuniecja cieżaru rozbudowv 
wytwórni anilany na lata 1975-
78 wyn1ag-a .• 7i::rania" t<'rminów 
z budowa EC"·IV; 7ałożenie hu 
dowy wvtwórni włókien s1kla· 
nych - bo i to sie z ,,Anilana" 
łaczy - \Vvmatta zastanr,wienia 
nad mie,iscem lokalizacji. 
Słowem obecne. wczoraj za­

J>TP'T,entowane. założenia sa na 
razie materiałem do OJ>Tacowa„ 
nia koncepc.ii rozwoiu .. Aniła­
nY". Musza sie nia ~tać w cią· 

ll'U najbliższy<:h tygod·n i. 
I. DRYLL 

K 
iedy w roku 1959 okazało się. że Ober!aender odegrał pierw­

ST,or~~dną. rolę w dziejach .,Nachti~alu". dyspozycyjne.i for­

mai;11 Abwehry, zaczęto pos-r.ukiwać świadków wydarzeń 

z p1er:wszy~h dni lir><:a 1941 roku, we Lwowie. 0'11.naleziono 

bezposredmch świadków wydarzeń, zwiazanych z ndziałem 

. . ~bwehr~ i oNachtigalu". w ekstermina-c.ii polskich naukow­

cow 1 1c~ r?dzm w pierwszej dekadzie lipca 1941 r. we Lwowie. 

W za~ozen1acb szefostwa Abwehr II, batalion „Nachtii:al" miał 
u':zcstn1c~y_ć w powstaniu nacjonalistów ukraińskich na ziemiach 

miedz'.!'. linia Bu~u i Zbrucza. Akcja ta miała być zrealizowana 

prz~z d„~rte zorga!li~waną Po<l. ~względem wojsko-wym i pewną 

Po.litycznie i:r.upe n1em1ecko-ukramską. Batalion „Roland" pod do­

'".odztwr_m ~Jr Eugeniusza Pobihuszozeiro miał za zadanie dywer­
SJe na z1em1ach rad'lieckie.i Ukrainy. 
~la przeorowadzenia politycmych i dywersyjnych zadań na zie· 

m1ach poło.żonych oa wsclftid od linii demarkacyjne.i, Abwehr n 
powołała silna grupe bojowa. w kt.órej znalazły sie: J batalion 

pułku „Brandenbur~" pod dowództwem mjr Heinza. batalion 

ukraińE"ki „Nachtiga.P' Pod dowództwem por dr Herzftera. przy 

czym dowódca ukraińskim był Roman Szuchewycz (oóźnieiszy 

wódz UPA). jednostka Geheime Feldpolizei dowodzona przez kpt. 

Kruegera. oficera Sicherheitspolizei. oddele~owanego do GFP oraz 

Abwehr Truppe li, w skład której weszli ofi.cerowie i podoficero­

wie Abwehry n. sprawu.iacy nadzór nolityc7.ny. Kierownictwo nad 

całościa sprawować miał profeso·r T. Oberlaender, pełnomocnik 

gen. La house na. szefa Abwehr n. 
Podobnie jak „Nacłlti~al". została potraktowana jednostka •• Ro· 

land". Po spełnieniu przez nią. zadań dywersY.inych i terrorystycz­

nych. wycofano .ia z terenów przyfrontowych. a następnie obie 

jednos·tki połączono 21. 10. 1941 r. we Frankfurcie w Zl?„UPowanie 

policyjne. Już 19. 3. 1942 r. zgrupowanie to właczono w skład 201 

dywizji w korpusie von dem Bacha-Zelewskie~o i skierowano do 

walki z partyzantka antyhitlerowska na Białorusi. Tu legioniści 

z .• Nachtigalu" i .• Rolanda'\ wsławili sie zbroclniami na ludności 

białoruskiej, polskiej i żydowskie.i. znacznie prześcigneli w tym 

względzie swoich niemieckich kolegów i doczekali się wyróżnienia 

ze strony same~o geneTala Bacha. 

Przedstawiciel MCK 
(Dokończenie ze str. 1) 

zienia za usiłowan:e uprowa­
dzenia izraelskiego samolotu w 
lutym ub. r .. w zamian za u­
woLnien.ie obywateli zacho<flllio-

niemieckich, którzy byli pasa­
żerami n<>rwanych w r-ied„:elę 

do Jordanii samolą.tów. Trzej 
komandosi zostaną odwiezieni 
do Ammanu po uzyskaniu z;,­
pewnienia. że obywatele NRF, 
znajdujący się w rekach pC>Iy­
waczy zostaną uwolnieni. 

Kronika wypadków 
• W Sobakówku pow. Pi<>tr­

ków od zwarcia w instalacji 
elektrycznej, spalił się doszczęt 

nie samochó<i osobowy Alojze· 
ko z. Straty wynoszą <>k. 50 tys. 
Zf(l'ych. 

• w Rękowicach pow. Rawa 
wskutek podpalenia orzez dwo­
je 4-letrich dzieci spaliły się 

dwie s.todoły i dwa dachy na 
budynkach mieszkalnych. Straty 
w'·nos•ą ok. BO tys. zł. 

• Na Bałuckim Rynku zeszła 

raptownie na jezdn:ę i została 

potrącona przez samochód oso­
bowy 61-letnia Natalia s .. któ­
ra przebywa w szpitalu w Zgie 
rzu. 
... Na al. Kościuszki oobrąco· 

ny został przez samochód c:ę­

żarowy 68-letni Józef P. który 
doznał obrażeń ciała i przeby­
W" w Szpitalu im. Sterlinga. 

11'1 62-letrda Henryka R. po­
trącona została na ul. Obroń­
ców Stalingradu przez rower. 
Doznala ona obrażeń cia1" i 
przebywa w Szpitalu im. B ie· 
J:"""'"•kiego. 

.,. Na ul. Pabianickiej (w Dą. 
br"wie) tramwaj linii 41/9 ude­
rzvł w wó, konny. Wożnica i 
1".,..'"' 7ona doznali obrażeń ciała. 

" Na ul. Ki!o11skiego samo­
chód ciężarowy zajochał drngę 

tramwajowi l!rH 418. w wyni­
ku czeg<> nastąpi10 zderzenie 
ooiazdów. · 

• Pogotowie Ratunkowe we­
zwane zostało wczoraj na ul. 
Grabieniec, gdzie topiła się 

19-letnia Barbara s. Ofiarę od­
r::i· ""W ano. 

• W Zakładach Obuwia na 
ut. Wersalskoej 47. urazu ręki 

doznał pracownik - 36-letni 
Stefan K. OF.arę wypadku prze 
wieziono do Szpitala im. Bie­
g•ńskiego. 

... WKRO MO w Łodzi prosi 
o zgłoszer•ie się świadków WY· 
padku. jak.i miał miejsce w 
d'niu 9 sierpnia br_ o godzin'.e 
20.45 na ul. Pabianickiej. w któ 
rym 0 otra eony został przez mo­
tocykl mężczyzna. Swiadkowie 
pros7eni ~ą r> z~łoszenie sie na 
ul. W. Bytomskiej 60 pok. Il b 
1 ub telefonicznie na numer 
516-62. (Z) 

POGODA 
Zachmurzenie umiarkowane, 

przejśc:ow0 większe. l\ilożliwa 

burza lub przelotny ooad. Tem­
peratura około 22 st. C. Wfa· 
trv umiarkowane, 

Jutro zachmurzenie umiarko­
wane. okresami duże. Tempe­
ra tura bez zmian. 
Słońce dziś zajdzie o godz. 

18.l~. a jutro wzejdzie o 5.07. 
Imieniny obchodzą Sergiusz i 

Piotr. 
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_Formacja policyjna. utworzona z ,,Nachticalu" i „Rolanda" isto 
niala do 1 grudnia, PO czym została rozwią.zana. 

P oleccn_ie zorga~iz.owana, wyszkolenia i oolitycznego 1>nyg-0-

towan1a batałlonu ukraińskiego do specjalnych zadań 
A.b'".ehr li, otrzymał Theodor Oberlaender, naukowiec, spe­

::i:1~Jista od spraw wschod·niej Euro·PY. współpracownik 
wehry od roku 1925. Jednostka przez nie~o zorganizowana 

Ukrai<;,trzymala kryptonim .. Nachti~al" - słowik. 
chewycz.~k1m dowódcą batahonu został mianowany Roman Szu.; 

L!';"ó.i ;"'1~rsz n": wojnę „Nachtigal" rozJ>()czał w kierunku na 

. 0 "'.· J~z w dnrn 18 czerwca, a więc na cztery dni przed napas­
c1ą N1~m1ec na Zwiazek Radziecki. 

P!~:'i~eitwo batalio.nu otrzymało rozkaz za.iecia kwater we w!ri 

PrzemyślaceT o ~Ot ~1.lometrów od miastec7;ka · Radymno, niedalPko 
n ·. u a a •0 n przebywał do momC'ntu rozooczecia woi­

d~l W ż:~, 1 ~ 22 _czerwca. batalion wszedł do Radymna. a w tny 

l>Ó e.1 Pod.iał marsz w stronę Lwowa. 29 czerwca batalion 
otrzym~ł rozkaz uderzenia na Lwów. 

Batalion .... Nachtigał" wraz z niemiecka grupa Abwehry i ukraiń­
ska cz?l?wka Polityczna. wkroczył do Lwowa w dniu -30 czerwca 
o god-zmie 3.15 nad ranem. 

Po wejściu do mia,sta. sztab za.iał kwaterv w d;.,óch domadi 

usytuo"'.anrch ob~k siebie, przy ulicy Abrahamowicza - w domu 

a~ad_em·1ck1m studenrnw oraz w bursie dla dzieci im. A hrah;imo­

w~czow. _U!ica ta znaj~owała sie w południowo-zachodnie.i cześci 

!'11asta, JUZ na peryferiach. domy stały usytuowane nad zboczem 

Ja'l"u. ~olem jaru nrzehiegała uli<>a Wulerka. 

żołn1er~e batalionu .,Nachtigal" podzieleni byli na kompanie· 

p~utony .1 drużyny. Nosili niemieckie mundury Wt>hTmachtu. Z'lta: 

k1 st?pn1, a. _na. ~zapkach znak przynależności do formacji le1tio­

no';"~.l. ukramsk1e.1 - łlączek w kolorze niebiesko-żółtym. Do re­

k0Jesc1 bagnetów nosili uczepi<>ne tas·iemki z g-u.zami w tych sa­

mych kolorach. Uzbrojenie leginnistów stanO'\viły rec~ne karabiny 

typ!-1 Mauser. pistolety maszynowe typu Szmeiser i Ber~mann. ka­

rabmy maszynowe typu MG - Bergmann, broń boczna. pistolety, 

bagnety. irranaty. 

O d pierwsze.i chwili aresztowano miedzy innymi wiele o.sób 

spośr?d. inteligencji . L~vnwa: profesorów. artystów. ksieży 

katohck1ch, nauczyciel! szkół podstawowych. aktywistów 

studenckich. a również student.ów, którzy zachowywali si'ę 

biernie w 7.yciu uezelni. 
Przyodziani w mur.<lury Wehrmachtu, Je~ioni<ci z „Nachti" 

i:a~u" przekazywali areszfo·wanych do budvnków wieziennvch 11rzy 

uhcy Kazimierzowskif'i na Z::tmarstvnowie. do wiezienia J>TZV uli· 
cy Lackiego. Na dziedzińcu Zboru św. Jura obok pałacu metropo­

litv. żołnierze "Nachtigalu" UT7adzali krwawe ore-ie. 

W l<ródmieściu J,wowa działało kilkad?.iesiat ~run i ~runPk. J<tó" 

rt; od Tana 1 lir>ca zatrzvmywały na ulicar.h pr7.erf't<Hlni6w. Le­
gitymowano przecle ws-zystkim mę7.czyzn. ale Tównież kobietv. 

zwław.cza mln.Oe. Roznoznanvcb Żvcł6w bito 1 obrab0owvwan.n. hatiź 

na n1icy. bad:7 wrlagano do bram domów. Zatrzvmywanvm żvdom 

i Polakom odbierano '\vartościowe t>'rzedmio-ty. ze~arld. nieT"~cienie, 

ohrarzki. a nawf>t obuwie. W kilkudzlesiecin wyprulkc:tch 7Alarz.vło 

sie. że zastrzelono lub. za kluto baJ?netem O!'f\by st.a wiajare 0Tt61", 

odmawia_iace oddaniR swojej własności. C"iala zabity.eh wciąi:ano 

do bT':lm dol'l"ów~ badź nozostawiano na miejscu. 

W cia~u pierw·szych dni lipca. uzbrojone strupy nacjonalistńW 

ukraińskich wspólni~ z Je~ionistarni. dokonvwałv ~wałtów na ko­

bietach: Żydówkach i Polkach. St-0~owano gwałt poirdv11czy 

· i gwałt zbiorowy. Niektóre SP-OŚród ofiar, zwłaszcza żydówki, na-· 

steunie zabijano. 
U7bro.ione ~rupy wchodziły do mieS'Zkań w dzielnicach żvdow-' 

skich i polskieh. dokonywałv ares:r.towań; Po czvm wywoiono 

aresztantów. badź do nomieszczeń wiez-iennvch. badź do komisaria­

t6-,,v utworzone.i policii ukraińskiej. Bard7o czesto arP~ztowanycb 

wyprO'wadzano w nobli7e domów i rozstrzeliwano. 

Stosowano metodę bicia aresztantów, w tym również i tych, 

których zam1er-.ono stracić. Miejscami straceń były nrzedmieścia 

Lwowa: Wz~órza Kurtumowe. żydowski cmentarz przv ulicy Ja· 

DO'\VSkie.i, dzielnice wiezienne w dawnym wiezieniu .,BryJridki" 

przy ulicy lCaz-imierzowskie.i. koiytarze i dziedziniec wiezienia 

przy ulicy Lackiego. Przez krótki czas (kilka dni) zabUaoo ludei 

w wiezieniu na zamarstynowie. 
Let:ioniści 0 Nachtit:alu" i policja ukraińska. stosowali cztery Z~ 

sadnicze sposoby uśmierr.ania ofiar: rozstrzeHwano. zahUaoo mło• 

tf'm. zakłuwano bagnetem. bito do momf"ntu ~ntierci. 

\V dniach pobytu na kwaterze w btlTSie, tolnier7l' „Nachti1?a1'1„ 

"Palili w OJtlli•ku ksiaiki. S'PTOwad7ali z mhsla lu!lzi. l<tórYch bi­

ciem zmuszano do rozbijania r7.eib, i bili do utraty nrzytomnośct 

tych, którzy zbyt wolno wykonywali nolecenia O'PTaWców. 

Droga ,.Nachtigalu" i „Brandrnhurga" prowadziła na ws.ch#ód 

nrzez Złoczew, Terespol. Stanów. Proskurów. do Winnicy. Oddzia­

łv najczęściej tuż za frontem na całe.i owei trasie dokonywały 

pogromów i rzezi polac7onych z rabunkiem. lV tvm okrei;ie jedPn 

tylko raz oddziały te uczestniczyły w walce. Było to miedzv· 15 a 
17 lipca. 

JACEK WILCZUR 

* SPORT * SPORT * SPORT * SPORT 

Dziś o godz.16 Start gra z Olimpią 
Dziś o l!:od7. 16 na stad;onie 

przy ul. Ter e sy 56 łódzki Start 
w ko.Jejnym meczu o mistrzo­
stwo Tl Jigi spotka się z poz­
nańska Olimoią. 

n ligi. plany bałuckich piłkarzy 
nowin.ny sie zrealizować. Nie 
z<ipominajmy jednak. że po>ma­
niacy są drużyną grożP:ą. prze­
prowadzają gr<>źne ataki wypa_ 
darni. szczególnie lewą stroną. 

St. Waśkiewicz marzy 
o starcie w Monachium 

' Scibiorek 
wygrał wyłcfg 

Włókniarza 
W Łodzi odbyty się wcznraj 

kolarskie wyścigi uliczne, zoz„ 
ganizowane przez KS Włók­

niarz. 
W łćdzkiej drużynie trener 

L. .Jan„czek nie pr7ewidu.ie 
więk.~eych zmian. Zespól nie 
ukrywa chęci zdobycia dwóc h 
ounktó"'· a że Olimpia nie na­
leży do najsilniejszych zespolow 

O te.i samej _godzinie w Kra­
kowJe rozpocznie sie mecz mie­
do:y Garbarnia i ŁKS. 

(s) 

Oklaskiwać będziemy jeźdźców 
WSpanlale zapowiada s.!ę niedzielna impreza jeździecka, 

która odbędzie się na stadionie Orla przy ul. 22 Lipca w 

Lorlzi. 
ZP.łoszonę zostaty konie z następujących klubów: Legii 

z Warszawy, LZS Kozienice, LZS Walewice, LZS Bogu· 

sławice, LZS Widzów i z LKJ. 
W konkursach hippic?.nych udział we'zmą konie prze­

ważnie mlodsze. Program przewiduje rozegranie konkursu 

juniorów na 12-14 przeszkodach. Konkurs ten odbędzie 

się w 2 grupach dostępnych dla zawodników do lat 16 

i w grupie „B" dla Je:i:.dżców starszych. 
Drugą konkurencją niedzielnego programu będzie tak 

~any konkurs ciężki „C". Startować będą konie sklasy­

fikowane. Jesl to konk\lrs podobny do potęgi skoków. 

Na trasie znajdować się będzie od 6 do 8 prteszkód, wy­

sokości okolo 140 cm. 
Ostatnim punktem progr".m11 będzie konkurs z wyboru. 

Pole7a on prz~cte w~zy~tk1m na doskonalym opanowaniu 

brania przeszkód. Jezdz1ec ma prawo wyboru przeszkód 

• nawet może je powtarzać. Konkurs jest bardz-o atrak~ 
cyjny. 

I Impreza - organizowana przez „Dziennik Łódzki" f Łódz 

• ki Klub Jeidzieck1 - rOZPO<:Z-nie się o godz. 14. (n) 

Feyenoord-Estudiantes 
na ekranach TVP 
Miiłą llliespodziankę dla milo· 

śników piłkarstwa przygotowała 

polska telewizja. Dziś na ekca 
nąch TV transmitowany będzie 

finałowy, rewanżowy mecz o 
Puchar Swiata Feyenoord Rot 
rerdam - Estudiantes de Ja 

Pła ta. Początek transmisji o 
godzinie 21.40. 

Dzisiejsze spotkanie argentyń 

skiej jedenastki Estudiantes z 
mistrzem Holandii Feyenoord 
będzie pojedyin.kiem rewanżo­
wym. 

PierwS'l'e spotkanie w Buenos 
Aires zakończyło się remisem 
2:2 (2:1). W wypadku ponow­
nego remisu na stadianie Feye­
noordu zespoły te zmierzą się 

po raz trzeci, tym razem w 
Madrycie (ll bm.). 

i DZIBNNIK ŁQD~Kl ~ ZJ.4 _(6877! 

Pamiątkowy medal 

od Kazimierza 
zwycięstwa 

Kucharskiego 
Stan·isław Waśkiewicz swoją 

piękną karierę sportową rozpo­
czął od startów w biegach 
na 100 m. Po pewnym czasie 
zaczał soec.iaiizować sie w bar 
dz<> trudnej konkurencji. jaką 

Siatkarze Rumunii 
wa lezą w lodzi 

Do Łodzi przybyła nieoficjal­
na reprezentacja juniorek i ju­
niorów Rumunii. wystcou.iąca 

ood firmą Szkoły Soor t<>wej 
z Bukaresztu. Obie drużyny 

wezmą udział w turnieju oraz 
rozegrają kilka spotkań na te· 
renie naszego okręgu. 

A oto szczegółowy program 
oobytu rumuńskkh gości w Ło 

dzi. 
Dziewczeta. Dziś o godz. 17 

na kortach orzy al. Unii 2 

(w razie deszczu sala) Rumunkl 
sootkają się z ŁKS, jutro 
o godz. 17 grać będa z junior­
kami ŁKS. 12 bm. o god.z. 16.30 
w Tomaszowie (sala Lechii) 
Scoala Soortiva Bukareszt ro­
zegra spotkanie z reprezentacją 

ziemi lódz·kiej. 13 bm. o godz. 10 
przy al. Unhl 2 rewanżowe spot­
kanie Rumunek z juniorkami I 
Łl~S. 
Chłopcy. Jutro w sali przy 

ul. Półncxmej 36 Rumuni grae 
będą ze Społem. 12 bm. o godz. 
17.45 w Tomaszowie goście ru­
muńscy ~potkają sie z reprezen 
tacją ziemi łódzkie .i. a 13 bm. 
o godz. 11 w sali oczy al. Unii 2 
z juniorami Społem. 

Im) 

jeS<t bieg na 40-0 m. Najlepszy 
Jego czas wynosił - 48,8. Od 
okresu. gdy zaopiekował się 

nim trener T . Gorzuchowski. 
zaczc;ła sie kariera tego bie­
~acza. 

Tegoroczny sez<>n lekkoatle­
tyczny dla St. Waśkiewicza był 

wyjątkowo pomyślny. Dobrą 

orasę miał on po starcie zima 
w wiedeńskie.i hali. kiedy to 
biegnąc na drugiej zmi-anie. 
potrafił z czwartego miejsca 
wyprowadzić nasza sztafet<: na 
oierwsze. Potem przyszły starty 
na bieżniach niemal całe.i Euro· 
py. Uzyskiwane przez łodzian1-

J1a coraz lepsze rezultaty zaw­
dzięcza on m. !n. rywaliza<>il 
z również dobrym 800 metrow­
cem. Kupczykiem. Rekord ży­

cie>wy W:lśkiewicza wynosi 
1.47,0. Zawodnik ŁKS nieieden 
raz zaimponował oubli.cznoścl 

fantastycznym fini!=.zem na ostat 
n1ei prostej. Scedniei budowy. 
zawodnik ten dysoonuie niec:;po­
żytą energia i wykazu.ie du;a 
ambie.ie na ostatnirh metrach. 

Tak bvlo w Wa rszawie w cza 
sie Memoriału i tak było ostat­
nio na mityn~u m-iectz vnaro<ło­

wym w Warszawie oraz na mP­
cz.u Polska - Włochy w S:vra­
kuzach. 

- Wielka było dla mnie przy 
iemnością gdy po zwycięstwie 

w Warszawie wreczył mi medal 
byty na.lleoszy ś rertniodystanso­

wiec Pols ki z okrPsu miedzy­
wojennego. Kazimierr, Kucba·r· 
skf. 

Obecnie ambic1a St. Waśkie­

wi~za 1e•t ?.akwalifikowanie się 

na wyiazji do Monachium. 
zv1łas~cza. i .e Pn.lsk:.i bed7.;e mia 
la prawo zglosić do te.i konku-

rencji trzech reorezentantów. 
Być może. że oo Monachium 
zobaczymy go ;uż na starcie 
biegów na 1500 ńl. Na tym 
dystansie biega wśród kobiet 
jego obecna narzeczona (w oaż­
dzierniku ślub) A. Malchrrczyk 
(u7.yskuje czasy - 4.30.6). To są 

olany na orzy szło*ć· Aktualnie 
nasz rozmowca solidnie oczy. 
gotowuie się do meczu z Jl n<:lia 
i trójmeczu Polska - ZSRR -
NRD. Czekaja go ooważne st•r­
ty. I tym razem zaimoonu1P 
on zapewne wsoaniałym f!ni-
szem. Ja. Nie 

~ omunikat „Totka'' 
P. P. Totalizator Sporto wy 

zawiadamia, że w zakłada ch 

pilkarskich z dnia 6 wr ze s n<a 
1970 r. stwierdzono: 

2 rozw. z 13 trafieniami 
wygrane po 85.647 zł 

73 rozw. z 12 trafie·niami 
w y ,:rr.:ine po 2.346 zł 

1.362 rozw. z Il trafieniami 
wygrane po 125 zł 

9.727 rozw. z 10 trafienia:ni 
wygrane po 17 zł. 

* * 
W zakładach Toto-Lotka z 

dnia 6 września 1970 r. stwier­
dz<Vlo: 

1 rozw. z 5 traf. prem. - wy 
grana I.OOO.OOO zł 

82 rozw. z 5 traf. zwykł. 
wygrane po 34.871 zl 

7.150 rozw. z 4 trafieniami 
wygrane po 599 zł 

160.4% rozw. z 3 trafieniami 
- wygrane po 28 zł. 

Wyścig gtówny wygrał Scibio 
rek (Społem) -15 pkt., przed No 
wickim (Włókniarz) - 13 pkt., o­
raz Głowackim (Włókniarz Ka­
lisz). Kaczmarkiem (Stomil Po 
znań), Kiercz·ytiskim Wlókniarz 
Łódź). Startowalo 80 kolarzy. 

W wyścigu juniorów triumfo 
wal Stefań ski (Agromel To­
ruń) przed Hara~zkiewiczem 
(Gwardia) i Rykiem (Widzew). 
Startowało 110 zawodników. 

Zwycięstwo 

ten~sistów MKT 

(S) 

Wczoraj rozpoczął się w Ło-

dzi oierwszoligowy turniej w 
tenisie ziemnym. 

w pierwszym swoim meczu 
dr•Jżyna lórtzkiegn MKT pokc-
nała Górnika Swic;tochłnwice 

4:0. Wyniki nos~i:zef!t'ilnych 

gier: Lewanclowska - Wtocho­
wicz li:3. li:3. w. Nowicki 
Szary 6:4. 6:3. Augu•tyniak 
Malczewski li:3. !:li, 6:3. Nowi­
cki. M(lct>elewski - Szary. Mal 
czewski 6:2, 6:2. 
Le~ia WYEUała z Nar1wiślanem 

Kraków 4:0. WyPiki: Rvłska -
Draczowa 6:2, 's:2, T. ·Nowicki 
- Nowak 6:3. 6:2, Mincberg -
Meres 6:2, 6:2. T. N<>wicki, 
Mincherg - Nowak, Meres 6:3, 
0:6. 6:3. 

n•is o rrodz. 9.30 na kortach 
MKT dalszy ciąg zawoc:lów. 

(ml 

Kukułeczka ałaci... 
Za pięć trafieii zwvkłvch 

1.325 zł, za cztery trafienia pre· 
miowane 173 zł. za czterv tra· 
fienia zwykle 73 r.I. za trzv tra­
firnia DremiowanP 20 zł. za trzy 
tr~fi~ni::t. zwvkłP lf1 7.ł. 

F\Vl\r.": "' g!ówn;'), tvygrana 
WZYJlada 500.000 złotych. 
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. /Jerzy Zegal~ki 
~ obejmuje d.yrekcję 

Teatru Novvego 
Po ustąpieniu Janusza Kłosińskiego, dyrekcję naszego Teatru 

Nowego objął Jerzy ~egalski, dotychczasowy dyrektor Teatru 
Polskiego w Poznaniu. Nazw is ko to nieobce jest łodzianom, 
jako ze on właśnie inscenizował „Halkę" operę, która w swoim 
czasie zainaugurowała działał ność naszego Teatru Wielkiego. 

:I. Zegalski absolwent Wyższej 
Szkoly Teatralnej w Warsza­
wie oraz \\'YChowanek Leo.na 
Schillera. zadebiutował w ro­
ku 1950 jal<o reżyser (a intere­
·suje go wyłącznie tylko reży­
seria!) wystawiając w warszaw­
skim Teatrze Kameralnym sztu 
kę Goethego .,Klavigo". Potem 
kole.ino by! reżyserem teatrow 
w Poznaniu. Olsztynie Byto­
miu i w Nowej Hucie. a od 11 
lat kiero·wał teatrami: w Zielo­
ne.i GóTze. Bi3.łvmstok11 i Pozna 
niu. Najpo~·ażniejsze j~go osiag 

• 

nięcia reżyserskie t<> insceniza­
cje sztuk: .,Bohaterowie nasze­
go świata'' Synge'a. ,,Na dnie„ 
Gorkiego. ,,Burza" SzeJ(spira, 
„Dziady" Mickiewicza. .,Sonata 
Belzebuba" Wilkiewicza~ a w 
teatrach muzyc7.nych - HZacza­
rowane kolo" Gahlenc1t e>raz 
y.ryżej już wymieniona „Halka" 
Moniuszki. 

z zestawienia te~o wvnika. 
ze dyr. Zegalski interesuje się 
zarówno klasyka iak i drama­
turgia współczesną. 

Kuracja odmładzająca 
zieleni w Nieborowtre 

Zakład Zadrzewień i Zieleni Lig; Ochrony Pryrody w Ło­
dzi wykonuje m. ir·. rekonstrukcje zieleni na terenie woje­
wództwa. Przeprowadza się prace związane z konserwacją 
parków wiejskich będących '"liejednokrotnie klejnotami kra 
job.razowym; ziemi łódzkiej. Jednym z ostatnich wykona­
nych przeds'.ęwzięć były prace renowacyjne. przeprowadzo­
re w ciągu roku 1969-70 na zlecenie Muzeum Narodowego 
W Warszawie Dotyczyło ono parku w Nieborowie. 

Na tym terenie usunięto suche drzewa. zaplombowano otwo 
ry w dz:uplach starych drzew, ratując je przed zniszczeni em. 
Poprzez specjalne w\ą7.anl.a koron blisko 100-letnich olbrzy­
mów ~ wzmocniono je. Ogólny obszar poddar·y ku•racji od­
mładzającej wynosi 44,5 ha. 

Ponadto wykonano ok. 1 ha dróg o nawierzchni żwirowej 
naW:ązując do p!erwotnych założeń architektoniczrych 
parku. Założono te~ około 3 ha trawników dywanowych 
oraz uzupełniono zespoły drzew 11.ściastych i iglastych. 
Kwietniki odtworzono w stylu barokowym. Ogólnv koszt 
dotychczasowych robót zamknął s!e kwotą por.ad 3 mln zł. 
W następnych latach pro:i.ęktow"ne iest wykon~n'e zabie­
gów konserwatorskich na terenie zabytkoweg0 parku w 
Ar<kadLi. (Kas) 

•rnaa- Rs n 
• 
Slarlem naszvch artv kuł ów 

,,Nie dawaicie małpie brzytwy" 
ciag dalszy 

Nane artykuły na temat kul­
tury picia piwa (pt. „Nie dawaj 
cie małpie brzytwy". i „Napój bo 
gów czy„. barbarzyńców") były 
prawdziwym ,,kijem w mrowis­
ko". Otrzymaliśmy bowiem sp-0-
ro listów i telefonów od Czytelni 
ków, którzy podawali dalsze 
przykłady zwykłego chamstwa i 
chuligaństwa, szerzącego s.ię 
na-gminnie nie tylko przed bud 
kam.i z piwem, ale także przed 
restauraojami i barami sprze­
dającymi „jasne pełne" na chod 
niku - prosto z butelek. 

- Pisaliście o restau'!"acji 
„,Przemysłowej" - dzwonił do 
:nas jeden z lokatoró.w (nazwis 
ko znane redakcji) domu przy 
ul. Zachodniej 59, w którym 
mieści sie ta restauracja. - Po 
Waszym artykule nie tylko nie 
zlikwidowano sprzedaży piwa 
przed „Przemysłową". ale w 
dodatku persor·el kPi z nas w 
żyWe oczy, Nie dalej jak wczo-

'·l@lo dxień nie0ie 
A Siedziba kursów językow 

obcych dla dorosłych i mlo­
dzieży TWP przeniesiona zo· 
stała z A. Struga 24 na Wól­
czańską 23 (róg Zielonej). Za 
jęcia rozpoczynają się 10 bm. 

4. W związku z robotatni 
torowymi, w czasie od 9 do i2 
bm. tramwaje nocne linii „103"' 
b~ą kursować od skrzyżowa­
nia Przybysze-wskiego i Kiliń­
skiego przez: Kilińskiego, Dąb 
rowskiego - do Dąbrowy i ~ 
powrotem. 

A Łódzkie Towarzystwo l\lu 
zyczne im. K. Szymanowskiego 
przyjmuje zapisy do społec1-
nych ognisk muzycznych, przed 
szkoła muzycznego i ogniska 
baletoweg·o . Zajęcia odbywają 
się w 50 punktach miasta. In­
forma<:je w sekretariacie ŁT:vI 
(Pintrlrnwska 65), tel. 232-03 w 
godz. 9-16. 

A ŁDK (Traugutta 18) tel. 
394-83, przy,Jmuje w godz. 14-· 
19 zapisy na kursy języków: 
angieJskiego, f r ancuskiego, nie 
mieckiel!o i rosyjskiego róż­
nych stC"lpni zaawam;nwania. 
Nowoczesne metody dydaktyc• 
ne. 

raj, pani sprzedająca piwo o­
śwcadczyta, że jeśli jej się spo­
doba to i w naszym ogródku, 
na podwórku p:wo będzie sprze 
dawać. A nam nic do tego (!) 

Podobnych głosów oburzenia 
na tego rodzaju postępowanie 
pracowników łódzkiej gastrono­
mii słychać o wiele więcej. 
Ostatnio np. również przed 
„Magdą". obok stra1rnnów z 
warzywam\. znalazły się skrzyn 
ki . z piwem oblegane »rzez 
tłum, czesto już chwiejących 
się na nogach. mężczyzn. 

A jakie stanowisko zajęła w 
sprawie naszych publikacji, w 
których domagaliśmy się likwi 
dacji . sprzedaży i>iwa na ulicy, 
dyrekcja ŁZG „Restauracje''? 
Wyjaśnienie, które podpisał 

z-ca dyrektora do spraw pro­
dukcyjno-handlowych Michał 
Leszkiewicz stwierdza m in.: 
„Zakłady gastronomiczne "sprze­
dają na zewnątrz zakładu - na­
poje chłodzące w tym równiez 
piwo. Ta forma wprowadzona 
została w związku z brakiem 
odp<>wiedniej ilości specjalnych 
punktów sprzedaży teg0 artyku­
łu jak również mała ilością 
miejsc konsumpc1.jnych w pod­
ległych nam zal<ładach w ce­
lu zapewnienia właściw-ych wa­
runków konsumentom korzvsta­
jącym z nosiłków w naszych 
res ta u racjach oraz ciągłym wzro 
stent zapotrzebowani~ na l>iwo, 
zachodziljl konieczność wnrowa­
dzenia tej formy sprzedaży". 

Dowiadujemy sie t•kże , wy 
jaśnienia . że w chwili obecnej 
stopniowo likwiduje si~ sprze­
daż piwa przed lokalami )!astro 
nom:czrvTllJi ; czyni sie stara­
ni~ w celn uzyskania odpowied 
nich pomieszczeń na rozwój 
punktów tzw. ..mołej gastrono­
m:i". w których bed'zie mo7na 
o•rzvmać różne P.atunki .,pel­
n{="t!o '4asnego''. N:ec;tety. wvja'Ś­
n:et1ie to r i ewiele wyja~nia. 
Narl'>l bow'.em n;e w;emv or>erl 
1~k:mi 7Pkl~d::imi J!astronomicz­
nvmi zllkw!nowano ha~ź też 
zllkw:nnie !l:ie sor1edćlż n!w~ 
na chodni-ku i kiedv zot;+~na 
o·w~rte ounkty tzw ... malej ga-, 
st ... ,...nnmi~'' .'! 

P•ohlerr więc pozostaje n°nal 
otwarty... (K} 
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- Obejmując kierownictwo 
Teatru Nowego - stwierdza 
nowy dyrektor - zda.ję sobie 
sprawę z dużej odpowiedzial­
nosc1, wynikającej przede 
wszystkim z bogatych trady­
cji i dorobku tej sceny. · Prag­
nieniem moim jest utrzyma­
nie i rozwijanie rangi Teatru 
Nowego, który zarówno w 
moim jak i w całego zespołu 

mniemaniu powinien być tea­
trem odważnie ł twórczo 
kształtującym oblicze swo:iej 
sztuki, i w związku z tym 
upodobań widza. 

- O ile mi wiadomo, plany 
repertuarowe l'eatFu Nowego 
zostały już skonkretyzowane, 
lecz będą dopiero przedysku­
towane z przedstawicielami 
łódzkich :władz i świata kul­
turalnego. Na razie zapytam 
więc tylko o najbliższe zamie 
rzenia waszego teatru. 

- Mogę podać tylko pozy­
cję, wokół której odbywa się 

w obecnej chwili dyskusja. 
Jest to „Sprawa Dantona" 
Przybyszewskiej sztuka, 
którą prawdopodobnie wysta­
wimy na otwarcie nowego se­
zonu. 

Rozmawiał: M. J. 

Zan;m snadnie nierwszv śniea ... 

• 
w 

Gromad.zenie .za.pasów piasku + Szk lenie okien 
klatkach schodowych+ Gdy drzwi stoią otworem 

• Czym zabezpieczyć rury wodociągowe 

i kanali.zacyine 
Zanim wa dnie nierwszy 

śnieg. trzeba już dziś pomy­
śleć o e>doowiednim zabezuie­
czeniu domów orzed mroza­
mi. Zima nie powinna zasko­
czyć dozorców i administrato 
rów "po·szczcgólnych posesji. 
w tym celu Wydział Gospo-

darki Komunalnej l Mieszkanio­
we.i Prez. RN m. Łodzi wydal 
specjalne zarzad7.enie. przypo­
mi·nają·c MZBM. że zabezpiecze 
nie nieruchomości oowinno na ... 
stąpić do 25 pażdziernika. 
Z kolei MZBM zo·bowiązały po­
dległe sobie ADM do wykona­
nia wszelkich or.ac przygotowaw 
czych m. iJ!l. szklenia okien 
w klatkach schodowych. na 
strychach i w piwni<:ach. za­
bezpieczeni.a przed zamarznie­
ciem rur wododagowych. kana­
lizacyjnych i _gazowych oraz 
studzienek i Z'dro.iów ul>icznych. 
ADM są także zobowiazane do 
sprowadzenia piasku. któ.ry jest 
orzvdzielony poszczególnym do­
mom. Łódź otrzymuje piasek 
z NowosolneJ. 

Zarzadzenie wydano. A .iak 
wyg-lada realizac.ia tych za­
leceń? Z .iakimi trudnościa ... 
mi spotyka.ia sie ludzie odpo­
\vied~ialni za zabezuieczenie 
naszych domów przed zima? 
Kierowniczka ADM nr 4 na 

Bałutach - Krystyna Skalmir­

98,5 tony. W te.i chwili Piasek 
jest rozwoźony do domów pod· 
ległych temu ADM. Rozpoczeto 
również szklenie okien w klat­
kach schodowych. Prace te wy­
konu.ie własna ekipa ~dmini­
stracji. 

Z po<lobnymi problemami spo 
tykają sie i inni administrato­
rzy. zaleca sie im m. in. 
uzupełnianie automat.ów do za­
mykania drzwi, a tymczasem 
automaty. które kosztuia ponad 
Mo zł, są w handlu. ale za to 
często braku.ie do nich sp;eżyn, 
których koszt wynosi 75 zł. 
Zdarza sie i tak. że drzwi sto.ią 
otworem. ponieważ nig-dzie nie 
można . otrzymać spreżyny . 
a trud·no o<l razu kuoować lro<l7. 
tc;\il'ne nowe automatv 

Osobne zaJ?adnienie stano-wi 
sprzęt. przydzietanv do.zorcom. 
Wprawdzii-.e wiekszość admini­
stratorów. z któr:vrni rozmawia­
liśmy. przyzna.ie. że w porów­
naniu z latami ubie?.łym1 na­
stąpiła pewna poprawa i nie 
brakuje już łomów. łopat, ta-

Pechowa 
budowa 

ska - w rozmowie z reporte_ Zapowiadaliśmy u­
rem twie:dzi. że na.fbardzie_i na kończenie niontażu 
wet słuszne zarządzenia nieła-
two jest wykonać z wielu przy płyt elewacyjnych 
czyn. Na przykład zabezpiecze- na budynku Spół-

. nie przed Peka'l"liem w czasi~ dzielczego Domu 
mrozów rur wodocda~owvch Handlowego w koń 
i kanall7-acyjnych. w ubiegłym cu września. Nieste 
roku ADM nr 4 w ogóle nie ty prace zostały 
ot•zymał waty szklanei. któ r a przerwane. Na bu­
iest · na.11epszirn materiałem do , d<:>wie Pr.z~ rog_u 
owijania tych rur. Zastosowano I P!otr.kowsk1e.1 ; ~1c 
wówczas ... pa pe. Również 1 tP- . k1ew1cza :--: chw1lo­
raz brak iest watv szklanei. wv zastoJ. Budo­
Natomiast nie powinno bvć klo wlani z ŁPBM nr 1 
potów z niaskiem. którego przy g~omad_za płyty. '.'" 
Cl7.ifl'1f\no dla 131 „ 0 ...... ;i 1n7 1,u- Jf:'·wacy3ne . ale d~w~z 
dynków. z tego 20 bl<>ków). nie !'racnie. Dzw1-

gu nie ma. 
Okazuje sie. że 

czek do wywożenia śniegu oraż 
t•w. skrobaczek. ale ich jakość 
budzi oo ważne zastrzeżenia. 
Łódzcy dozorcy to przecie:i: 
przede wszystkim ludzie w po­
deszłym wieku. Trzeba wiec 
1m przydziel.ać 0doowiedni 
sp:-zęt ul.at wia i ący ich cteżka 
pracę podczas zimy. Skrobaczki 
do zeskrobywania śnie1!U z chod 
mkówi jezdni sa wykonane 
z. tzw. skle.iek. czyli z grubej 
dykty i szybko pekają. Gdyby 
pomyślano o obiciu ich bla­
chą. byłyby. rze<:z .iasna, trwal­
sze i wygodniejsze w pcacy. 
Przydałyby sie także wieksze 
wózki do \\7yWc>-żenia śnie~u. 
Małymi t•czk.aml dozorca musi 
obrócić kilkadziesiąt razy za. 
nim zwie1jie śnie~ z ulicy. 

wszystkie te surawv zwiazane 
z przyJ!"otowaniem do nadcho­
dzącej zimy sa .ieszcze dO za• 
łatwienra .. MZBM winny czynić 
w tym kierunku o<ipowiednie 
starania. aby znów zima nie za­
skoczyła naszego miasta ... 

!.i. kr.I 

„Morze" w nowej szacie 
IH:wig ten - ur•ą­
dzenie nictyoowe nr 
my •• Jones" (uno­
si do 35 ton. a pny 
maksymalnym uod­
njesieniu r;:1mienia 
do 68 metrów - 1 

Od 50 prawie lat uka.z.uje się 
w Polsce ilustrowany maga­
zyn ~,MORZE". Ten popularny 
miesięcznik, o wysokim. prze­
kraczającym 100.000 egzempla­
rzy nakładzie prezentuje swoim 
czytelnikom zarówno aktualne 
Informacje ze wszystkich dzie 
dz.in Z\Viązanych z Polską i 
światową gospodarką morską, 
jak też interesujące materia· 
ly z zakresu techniki, kultu­
ry, historii, sportu i ekonomi 
ki morza. 

W najbliższym czasie tj. Od 

WAZNB TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Strat Pożarna os. 666-4L 

ł99-90. 
Pogotowie Ratunkowe 
Pogotowie MO 01. ł00-00, 

TEATRY 

., 
595-55 
257-77 
tit 

500-00 

WIELKI - go<!z. 19 „Cyrulik 
sewilski" 

POWSZECHNY 
.. Lizystrata„ 

gooz. 19.15 

NOWY - godz. 19.15 „Janosik 
czyli na szkle malowane" 

MAŁA SALA - godz. 20 „Te 
oria Einsteina" 

JARACZA - godz. 19 „Ka:!:dy . 
kocha Opalę" 

TEATR 7.15 - godz. 19.1~ „Ja 
dzia wdowa" 

OPERETKA - godz. 19 „Miłość 
szejka" 

PINOKIO - godz. 10 „Ndeb1e­
ski piesek" 

ARLEKIN - godz. 17.30 „Go­
spoda pod upiorkiem" 

MUZEA 

S'.7.TUKJ lu!. Wieckowskiego 36) 
godz. 9-15 

ARCHF.OLOGICZNB I ETNO­
GRAFICZNE CPI. Wolności 14) 
godz. 11-17 

HISTORII RUCHU REWOLU• 
CY .JNF.GO rui. Gdańska 13) 
godz. 9-15 

HISTORII Wł.OKIF.NNH"TWA 
(Piotrkowska 282) godz. 10-17 

Kl\TF.ORY EWOI I I .JONl7.~11J 

(Park Sienkiewicza} czynne 
godz. 10-17. 

ŁÓDZKIE ZOO 

czynne od godziny 9-18 (kasa 
czynna do 17) 

KINA. 

BAŁTYK „Jesień Cheyen-
nów" od lat 14 (USA) godz. 
10, 13, 16, 19 

„ • ,.„ „ „„„„ 

październUća br. .,Marze''. uka tone) nie iest wła­
zywać się będzie w noweJ sza ~n{"lśf'i:( 1\.finisters1 ,.,a 
cie graficznej, dzięki czemu Budi:>wnictwa, ale 
uzyska większe możliwości za Minic;terstw;i Prze-
mieszczania na swych łamach rnysłu J..Pl<:kie~n. zo 
ilustracji w pełnej gamie kolo ~ta .ie .. Jedynce'' ivv 
rów. Zmiana szaty graficznej I po:7.vrzany w tzw. 
połącZona będzie z wprowadze luz.ach nro~ 11kcvi­
niem przez miesięc.,;nik wielu nvrb. O'hecnie ·wv­
cieka\vych innowacji tematycz \.VPdT"nwał ;,7. na \\Ty 
nych. br7.P7e. n.a któraś z 

Cena egzemplarza no"~ego hoifliw T1..,....,.em1:'"~łn 
,,Morza" wynosić będzie 6 zł. JPkkie<?o. Ma wró„ 
objętość 40 stron. cić ..,.., pi<;tn~"·-·m 

wr.ześnia. AP 

eo~ GDZIE~ J{JEDV~ 
LUTNIA „Jesteś 1ut męt-
czyzną" (USA) od lat 18, 
godz. IO, 12, 15.45. 18. 20.15 

POLONIJ\, - „Krajobraz po 
bitwie" od lat 18 (pol.) goci!Z. 
10, 12.30, 15, 17.30, 20 

WISŁA „Labirynt miłości" 
od lat 14 (radz.) godz. lO, 12, 
14, 16, 18, 20 

Wt.OKNIARZ - nieczynne 
WOLNOSC ,,Zamek pułap-

ka" od lat 16 tfra nc.) godz. 
IO. 12.30, 15, 17.30, 20 

ZACHĘTA „Teoria uwodze 
nia" od lat 18 rczech.) godz. 

• Jo 12. 14. 16. 18. 20 
TATRY-LETNIE „Dziewczy 

na z pistoletem" od lat 16 
(wł.) godz. 19 (kino czynne 
tylko w dni pogodne) 

STYLOWY-LETNIE „Skra-
dzione po<:ałunki" od lat 16 
(franc.) godz. 18.45 {kino 
czynn~ tylko w dni pogodne) 

STYLOWY - „Jak w zwierc!a 
dl.e" od lat 18 (szwedzki) g. 
16, 18. 20 

STUDIO - „Bunt na Bounty" 
od lat 14 <USA) godz. 17.15 

A TH'lA Wrzesień 3A w fil-
mie polskim „Zezowate 
szczęście" od lat 16 (poi.) g. 
10, 12.15, 14.30, 16.45. Pożegna­
nie z tytułem: .,Lamoart" od 
lat 14 (wl.) godz. 19 

TATRY Bajki „Karaluszys-
ko" godz. 16, 17. „Jak rozpę 
talem II wojnę światową" 
cz. I „Ucieczka" od lat 14 
lpol.l godz. 10. 12. 14. 18. 20 

CZAJKA „Cena strachu" 
(fr.) od lat 16 godz. 17 

DKM - .,Poj edynek w słońcu" 
(USA l od lat 16 godz. 15.30. 
18, 20.30 

F.NF.ltGETYK - n1e~zynne 
ŁJlK - „SpoJrzenie na wrxe­
sień" (poi.) od lat li godz. 
15.30, 17.30, „Nasza zwarlowa 

Pii „ „ 

na rodzinka" (czeski) od lat 
14 godz. 19.30 

GDYNIA - „Tajemniczy mnich" 
od lat 14 (radz.) godz. 10, 12, 
14, 16, 18, 20 

HALKA - „żywy trup" od lat 
14 {radz.) godz. 16, 19 

1 MAJA - Wrzesień 39 w fil­
mie polskim: "Lotna" od lat 
16 lPOI.) godz. 16, 18, 20 

ŁĄCZNO$C - „Pomyłka szpie 
ga" od lat 14 (radz.) godz. 18 

MŁODA GWARDIA „Profe-
sor zbrodni" od lat 14 (węg.) 
godz. 10, 12.15, „Barbarella'" 
od lat 16 (franc.) godz. 14.>15, 
17.15, 19.45 

MUZA - .• Angelika ł •Ułtan" 
(fr~nc .l od lat 16 godz. 15.30, 
17.45, 20 

OKA - „Giuseppe w Warso:a­
wie" (poi.) od lat 11 godz. 
16, 18, 20 

POLESIE - „Intry)!antki" (cze 
ski) od lat 16 godz. 17, 19 

POPULARNE „Struktura 
kryształu" (poi.) od lat 14 g. 
17, „Obcy w domu" (ang.) 
od lat 18 godz. 19 

PRZEDWIOSNIE „Porwany 
przez mafie" rwł.) od lat 16 
godz. 16, 18. 20 

POKÓJ - Warszawa w filmie 
polskim: .,Skarb" od lat 1 
(poi.) godz. 16, 18, 20 

PIONIER - .,Bunt" od lat 16 
(Jap' godz. 15.30, 17.45, 20 

REKORD - „Polska myśl na­
uko·wa i techniczna": .. Lab::> 
ratorium nie znane". , .200 Me 
gawa tów", „BioelektrycznoSć" 
„Slabing", 11 Neurony" non 
stop godz. 12.30-17.30, „ Win­
netou wśród sępów" od lat 
li (jug.) godz. IO, 17.30, 20 

ROMA .,Zawodowcy" od lat 
14 !USA) godz, 10, 12.30, 15, 
17.30, 20 -· ... • ... „_ ... 

SOJUSZ - „Cafe pod Minogą" 
od lat 12 (poi.) godz. 17. 19 

STOKI „Królewskie igrasz 
ki" od lat 14 (czech.) godz. 
16, 18. 20 

ŚWIT - „Czekając na życie" 
od lat 16 (ang.) godz. 10, 12.15, 
14.45, 17 .15, 19.45 

DYZURY APTEK 

Zgierska 146, Więckowskiego 
21, N Hutowicza 42, Piotrkow­
ska 225, Lutomierska H6, relLń 
skiego 1, Al. Kościuszki ł8. 

DVZURY SZPITALI 

Szpital im. u. Wolf - dziel 
nica Bałuty t dzielnica Wi­
dzew. 

I Klinika Pol.-Gln. AM 
dzielnica Górna oraz • dzielni• 
cy Sródmieście z poradni „K", 
Nowotki. SO. 

Szpital Im. Madurowicza 
dz1etnlca Polesie I t dzielnicy 
Sródmleście poradnie .,K": 
Piotrkowska 107 1 269 oraz Kop 
ciilsklego 22. 

Chirurgia południe - Szpital 
Im. Pirogowa (Wólczańska Ja5) 

Chirurgia północ Szpital 
im. Jordana (Przyrodnicza 7/9l 

Chirurgia urazowa - Szpital 
im. Jonschera (Milionowa l4l 

Laryngotog1a Szpital 1m. 
Barlickiego (Kopclilskiego 22) 

Okullstyka - Szpltal 1m. Jon 
scl1era <, Tillonowa 14) 

Chirurgia i laryngologia dzie 
clęca Szpital 1m KorczaKa 
(Armil Czerwone) \5) 

Chirurgia szczękowo-twarzowa 
- Szpital Im. Barlickiego (Kop 
ciń slt!ego 22) 

Toks;;knlogia - Instytut Me­
dycyny Pracy (Teresy 8). 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska Stad! 
Pogotowia Ratunkowego przy 
ul. Sienkiewic-.a 131. tel. 666-66. 

•W'••·-··-~ 

MODNE • ELEGANCKIE PŁASZCZE na • 
sezon· Jes1enno-z1mo''°·y l 
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„Czterv kółka" w salonie nfe Zlln!eezyszezaJ:icY i&wletrn. 'iieźsPa!ll• 
nowv. 

llorobkiem techn!C'llll'°Ym, 111. ł!!l. idł11.1ft<łem ------------------------------
rotacyjnym Wankla) orzygotowu.ie na r. 1972 

i pd kl.Jchni W 
Europie tymczasem nnwija !Ile 
.,Operacja Fiat". Za milcząca 

. zgodą rzadu francuskiei:o - któ­
ry ni<i założył protestu w do­
puszczalnym ustawowo terminie 
- !fiat podwyższył do 49 proc. 

liczne nowości. Renault .. iak wiadomo. kon. 
kuru.ie z Fiatem o rynek wschodniMuro­
pejski i radziecki . 

„Operacja Fiat" wywołuje natomiast czar 
ne w1zJe za Kanałem. Wszyscy produce-nci 
brytyjscy - Britisch Leyla,nd Mot<>rs Cop" 
Vauxhall (pod ko-ntrolą General Motors) 
i Rootes (kontrola Chrys'iera) - z wyjąt­
kiem Forda rozpoczęli sez.on powakacyjny 
od rozpaczliwych apeli do... robotników 
o podniesienie wydajności i produkcji. 
z chwilą gdy wyczerpała się podewa­
luacyjna ko-n iunktura. vrzemvsł brvtvh:ki 
przestaje wytrzymywać nad,;k ko·nkuren­
tów. W I półroczu br. produkc.ia zmalala 
o 3,6 proc., a eksport aż o ll proc. w po­
równaniu z I półroczem 1969. 

R.ADIO • T TV 
Miłośnicy czterech kółek raczej nie 

powinni oczekiwać od tegorocznvch Sa­
lonów Jesiennych (Paryż, Frankfurt. 
Genewa), nowych tematów do rojeń 
o motoryzacji. W branżv samoch«i>dowej 
funkcjonuje „prawo" po-dobne do te~o, 
~tóre jeszcze niedawno !l"nębiło nasze 
sady: obfi·tość nowoś ci tylko co dwa 
lata. Rok 1970 będzie raczej chudy. 
za to w kuchni samochodowej gotuje 
się na wso:ystkich fajerkach, W języku 
ekon'omistów - i strategów - nazywa 
a.ie to wielkim przegrupowaniem sił. 

N 
ajpierw w An1.eryce. ~dz1e rok 
jest dla branży niedobry, rece­
syjny. Oczekuje się nie tylko 
spadku zbytu o 1/2 miliona sztuk. 
ale również spad.ku ceny jedno­
stkowej. ponieważ wiekszv będzie 

ntlział wozów mniejszych. Wprowadza.iąc 
mod.Cle „mini"-11 Vega0 (General l\łotors) 
i „Ma,verick" (Ford). a teraz .• mini-mini". 
jak ,~Pinto" (Ford) i .,Gremlin" (General 
Motorś) wielkie koncerny USA zdołają 
chy.ba opanować ł?'roźna konkurencie impor 
ttJ, który w I półroczu zagarnął 13,3 proc. 
r.vrtk'u (290 tys. „VolkswagPnów". i 84 tys. 
„Tojot". 45 tys. „Opli" itd). 

Ale jak widać. wiaże sie to z niemałymi 
ko-s.ztami, gdyż oczekiwany spadek ceny 
jednostkowe.i o 3,5 proc. poważnie nadwe­
reży zys·k1. W te.i trudne.i sytuacji rynko­
wej' wystarczy jeden bład i wielki koncern 
st11.ie przed murem. Taki właśnie błąd - po­
dotino pierwszy w swo.ie.i karierze. ale nie„ 
·którzy twierdzą, że chyba ostatni - zrobH 
'Jlr~zes Chryslera, Lynn Townsend. wybie­
raJac na se-zon 1969/70 kar<>Serie, które nie 
spodobały się publiczności. Zyski na r. 1969 
spadły natychmiast o 2/3, pierwsze półrocze 
,br. przynio·sło 21 mln dol. strat i firma 
stanęła w obliczu niewypłacalności. Tym­
czasem uratowała .ia uożyczka 400 mln dol. 
kons.orc.ium bankoweg<1. ale na jesieni do­
piero roo:strzygnie sic, czy Chrvsler nie 
zmieni prezesa i... właścicieli. W uerspe ... 
ktywle na.ibliższych lat wydaje się pewne, 
że Ge·neral Motors umocni .ics.zcze STWą 
abs.olutna przewagę, tym bardzie.i. że firma 
żapowiada na lata 1973-1975 no·wy silnik 

swój udział w holdingu dysponuja.cym ueł­
na kontrola (53 1>roc. akc.ii) Citroena. Ozna­
cza to w urakiyce kierownictwo Fiata, po­
nieważ wiekszości-0wv de no.mine udziało-

Samochody 
z silnikiem 
bezspalinowym? 

wiec holdingu, Michelin. obiecał nie miP· 
szać sie do ,,spraw samochodowych". 
w zamian za co Fiat gwarantuje mu odpo„ 
wiedni rynek na opony, właściwy produkt 
grupy Miche lin. 

Nowy superkoncern, zachowując odTeb­
no!:ć n1odeli i znaków fabrycznych. bedzie 
jedna•k prowadZ'il jednolitą polityke ha·n­
dlowa i techni-ez.no-badawcz.ą., co jest de­
cydujące. Fiat-Citroen stal się trzecim świa 
towym producentem sam«i>chodów (daleko 
za General Motors i Fordem, ale wyprze­
dza.1ąc Volkswagena i Chryslera) . Ofensywa 
Fiata wywoła nie\\rątpliwie zacieśni en ie 
obecnie .iuż istniejącej współpracy Renault ... 
Peugeot. 

Jeśli wierzyć braciom Angelli z fi-rmy 
Fiat - a sa to panowie bardzo serio -
dopiero Od prog-u 2 mln wozów ro.cznie za­
czyna sie prawdziwa szansa światowa oro­
ducenta. Jeśli tak. w Europie zach.odniej 
obok filii amerykańskich licza się teraz 
tylko Fiat-Citroen, Volkswagen i ewentual­
nie Renault-Peugeot (1,6 mln). V«i>lkswa1rnn, 
który w ślad za Auto-Union wchłonął w r. 
19~9 Audi-NSU. wyrywaiac te firmę z rak 
Citroena (NSU dysponuje i.nteresu.iącym 

W
ielka niewiadoma światowego ryn 
ku sarnocbod«i>wl!go są dalsze per­
soektywy eksuans.ii janońskiei. 
W pierwsze.i połowie br. pro­
dukcja Jap«i>nii wzrosła o dal­
sze 16 proc. (samochodów 

osobowych nawet o 26 proc.). a eks·t>ort 
o 13;5 uroc. Na pozór Japończycy nie mają 
wiec powodów do nienoko.iu. JPdnakże 
eksport stanowi w Japo,nii tylko 20 proc. 
wozów osobowych, 16 proc. cieżarowych 
i jeszcze mnie.i autobusów itd. Jest to dwu 
krotnie mniej niż u wielkich fi.rm zach<>d· 
nioeuropejskich. 

Otóż !ynek wewnetrzny Japonii :fest 
jeszcze 1 przez kilka lat będzie bardzo 
chło-nny. ale potem. wobec br.aku ogrom-. 
n}7 Ch in"\\restycji drogowych. os1ai:nie nasy­
cenie po prostu z rac.ii niedostatku miej­
sca. Tymczasem koncernv iaoońskie nie rlv­
spo.nują światowa siecia filii - i mają ro­
snace lruclnośc1 z .iei lludowa. Oli v w·• t P „ 
Kra.iu Wschodzącego Słońca stawlaja w tei 
sytuacji na własna wynalazczość. 10 kon­
cernów sarnocho.dowvch Japonii tworzv już 
wspolne fi-rmy badawcze. W rozwoju są 
nowe formy silników rotacvinych. Samow 
chodziarze Japo•nii rozumieja, że dalszy 
wzrost eksportn zależeć będzie. wobec mu­
ru konkurencji, od przełomu technic7Jnego . 
Nieunikniona ,ies.t w tych warunkach kon­
centracja ka"Pitału . Zanevvne utn:yma sie 
z ohecnyc,h 10 tylko 2 uroducentów: To.iota 
i Nissan (o.hecnie 56 proc. produ,kej'i łacz-1 
nie). 

K.W. 

SRODA. 9 WRZESNIA 

PROGRAM I 

10.łO Wiad. 18.t5 „Wesele" 
fragm. 10.25 Mu zyczne migawki 
11.00 Utwory o r gan«i>we. 11.25 
Turniej gitarzystów. 11.45 Pu­
blicystyka mdec:tly'11arodowa. 
12.05 Z kraju i ze świata . 12.25 
Wiece.i. lepiej. taniej. 12.45 Rol­
mczy kwadrans. 13.08 „Ali-Bab­
ki'' contra „Skaldowie". 13.21 
s w ojskie melodie. 13.40 Rytmy 
i melodie. 14.00 Reo. !.iterackl 
ot. „Paczków - polskie Carcas­
sonn". ~4.20 Z operą przez 4 
stulecia. 15.00 Wi~d. 15.05 Godzi­
na dla dztewc z ąt i chłopców. 
16.90 Wi.ad . 16.05 Alfa i Omega. 
16.30 Popoh1d•nie z młodośc ią. 
18.50 Muzyka i aktua1lności. 19.15 
Dobry wieczór. za czynamy. 19.38 
Z nagrań Belli Dawidowicz, 
laureatki I nagrody Konkur •·u 
Chopi.nowskiego w 1949 r. 20.00 
Dziennik. 20.25 Rytmy znad We! 
tawy. 20.47 Kron·i-ka sportowa. 
21.0ł Ze wsi i 0 wsi. 21 .20 R«i>z­
mowy o wychowaniu. 21.30 Ka­
le.idoskou kulturalny. 22.AO Pieś 
ni chóralne. 22.20 Kwadra111s dla 
poważnych - .. Zaoczna żona" -
ooow. 22.35 Zapr oszenie dla ta 
nec,;nych par. 23.00 II wydanie 
dzjennika. 23.10 Korespondencja 
z za.granicy. 23.15 Marin Gole­
minow - III Symfonia. 24.0ł 
Wiadomości. 

PROGRAM H 
8.311 Wiad. 8.35 Reportaż ż 

NRD. 8.50 Wiązanka me.\odJi. 
9.0e J. Francaix - Suita bale­
towa. 9.30 Wiad. 9.35 Ziele>ne syg 
nały, 9.50 Rosyjskie pieśni. 10.10 
W ludowych rytmach. 10.25 
R«i>zmaito.ści literacko-muzyczne. 
11.25 J. N. Hummel - Seutet 
d-moli op, 74. 12.05 z kraju i 

· Sądowy epilog 
tragicznych ,~Andrzejków'' 

Począwszy od 1 
br. z inicjatywy 

września 

Wydziału 

RN m. 

Zainteresowanie za gramC'ą 

Sad Wojewódzki dla in. f,o­
dzi. po 4-dniowym ,.Procesie 
ogłosił" y,ryro~ w ~o r a \vie 24!.Jet­
meito 'Józ'efa - Nagórki, z.am. 
Wróblewski~~<> 60. 

30 listopada ub. r.;>l<u Nagórka 
oo wypi<:iu alkoholu strzelił 
z pistoletu do swojego znajo­
mego Tadeusza w. Wkrótce oo­
tem postrzelił. cie7ko raniąo 
kierowce taksówk1i Mariana s 
Rannego zootawit na ulicy 
a sam odjechał jego samocho­
dem. Ponie-waż jednak kula w y 
mierz«i>na do kierowcy utkneła 
w krue. dalsza jazda tym samo­
chodem ' byŁa njemożl i wa. Na­
górka zatr zymał nasteona ta­
ksów·ke. Kierowcy kazał wy­
siadać. ale ~zanim ten zila żył 
zareagować, oadł strzał. Tym 
razem śmiertelny. Kula wystrze 
łona do kie rowcy Ka rola D. 
ugodziła również oasa 7era. Mi­
mo doznanej ra'!ly pasażer 7.do­
łał jednak wyjść z taksówki. 
Kierowce zaś Nagórka wycią­
gn41 z wozu porzucając na u1L 

cy, a sam zasiadł za k·ierowni­
cą. 

Józef Na.górka oo<idany był 
wielotygodniowej obserwaci1i l 

. badaniom psychiatrycznym. 
Trzech biegłych lekarzy-psy­
chiatrów oo dokładnych bada­
niach i konsultacjach. stwier­
dziło u Na.górki pewne ubytki 
w ko r ze mó zgo w ej. Przy tym 
scho.r zeniu alkohol s.powodował 
u niego ogranicze\lie poczytal­
ności. W chwild. dokonywania 
zarzucanych mu czynów zna .1 -
dowal sie on w stanie atypo­
wego uoo.ieni.a alkoholowego na 
podłoż u oate>logicznym ! z tego 
powodu mi ał w znacz,nym stop­
niu og raniczoina zdolność rozu­
mienia znaczenia dokonywanych 
czynów 

Zdrowia Prezydium 

Łodzi, w naszym _mieśc.ie 

Wf>'rowadzono stosowany dotąd 

sporadycznie na świecie, no­

wy system kompleksowej opie . 

ki reanimacyjnej. W szpita. 

la~h łódzkich organizowane są 

obecnie wydzielone oddziały 

intensywnej opieki. Poprzez 

izby przyjęć połączone będą 

drogą łączności radiotelefonicz 

nej z Pogotowiem Ratunko­

wym, a także stanowić będą 

bazę intensywnej terapii i rea 

nimacji we - wszystkich przy. 

padkach zagrażających życiu. 

jakie znajdują się w oddzia­

łach szpitalnych. 

Nowy system kompleksowej 
opieki reanimacyjnej 

nie po raz p'ierwszy 1rnmplek­

sowej intensywnej opieki oraz 

skoordynowanie działalności 

szpitali pogotowia. Dotąd 

zdarzało się, że karetka reani 

macyjna przywiozła do szpita. 

la pacjenta podłączonego do 

aparatury reanimacyjnej, a 

tam 'nie dysponowano niezbęd­

nymi środkami dalszej pomo­

cy. 

Józef Nagórka skazany wstat 
na 15 lat oozbawie-nia W«i>lno­
~ci. Ponadt«i> moca wy roku są­
dowego oozbawiono l?.O p r a,.va 
orow.ad zenia pojazdów mecha­
meznyc h o rzez 10 lat. Wy cok 
nie jest .leszcze prawomocny. 

(eo) Chodzi tutaj o wprowadze-

W ten sposób wykorzy­
stane zostaną maksymalnie 
wszystkie możliwoś,ci leczni-

AGATA CHRl6Tlf 

VSPA PRt~M!lfrlJKóW 
przekład; Tadeusl Jan Dehnel 

W 111tsiedniel wn~e F.ler)<ules Pokot ża­
łośnie l)Okr~ił głową. Niektórzy me>gą ży­
wić skrupuły w kwestii przysłuchiwania 
sie pou~nym rozmowom - ale <>n nie krę­
puj~ •ię takirm drobiazgami. Podobnych 
skrupułów nigdy nie odczuwa. A zresztą -
jak wy1afoil póż.niej swojemu przyjacielo­
wi . Ha'stingsowi - w .gre wchodziło mor­
de.(stwo. 

.:..., ·Mor'derstwo? - zdumiał sie tamten. -
Przecież nie zostało Jeszcze oooełnione. 

.:__ 'Ale. m<>n cher, bardzo doootnie dawało 
już ~nać o sobie we&tchnął Herkules 
Poir<>t. 

- Czemu więc mu nie przeszkodziłeś? 
Słynny detektyw westchnal znowu i po­

wtórzył słowa, które raz już wygłosił w 
Egipcie. Powiedział mianowicie. że bardzo 
trudno przeszkod.zić komuś. kto postanowił 
dokc>nać zbro<:!m. Nie wini siebie za to co 
sie . stało. Według niego morderstwo było 
niei.miknione. 

ROZDZIAŁ III 

Rosamund Darnley I Kenneth Ma·rshall 
siedzieli na gładkiel. soreżyste; murawie 
ood skalą górująca nad Zatoczka Mew, 
U~tron·ie to leżało po wschodniej str<>nie 
wyspy ·i goście hotelowi przychodzili tam 
zażywać porannei kąo:eli, gdy cza5em by 
li spragnieni samotności. 

..:... Milo odczepić się od ludzi - oowie 
działa Rosamund Darnley, 

- Aha - bąknął ledwie dosłyszalnie J<>J 
towarzysz, który leżał wyciągnięty i wa 
chał gładka murawę. Przyjemnie oa­
r.1"n '.e. co? Pamiętasz nadmorskie wydmy 
w Shipley? 

- Pewnie. że tak! 
- Dobre były czasv. 
- Dobre. 
- Mato zmieniłaś się, Rosamund. 
- Ja? 7.rnieniłam się kompletnie. 
- Wiem.„ wiem... Poszczęściło ci się w 

~yciu. Zyskałaś rozgłos. majątek, takie rze 
czy„ Ale ;esteś wciąż ta samą. dawna Rosa 
mund. 

żaluJę. że nie jestem nią naprawdę. 

- Co takiego? 
- Nic. Szkoda, Ken, że nie sposób za-

chow2ć miłego charakteru z dni młodości, 
szczytów ideałów, jaldm się wtedy hołdo­
wało. Szkoda. Ken„. Prawda? 

- N i<' wiem. drogie dziecko, czy twój 
cha•rakter był kiedy szczególnie miły. Czę 
sto wpadałaś w okroona ,!ość. Raz o mało 
mnie nie udusiłaś, kiedy coś takiego cię 
napadło. 
Roześmiała się swobodnie. 
- A pami ętasz, ja.k wzięliśmy Toby'ego, 

żeby oo:owaf na szczury wodne? 
K ilka minut ooświęcili wspom:naniu daw 

nych przygód. Póżniei nastąpiła pauza. 
Przez chwile Rosamund bawiła się klamra 
swojego paska. 

- Kenneth - «i>dezwała się wreszcie. 
- Aha - odpowiedział bardzo niewyraz 

n'.e, gdyż nadal leżał z twarzą ukrytą w 
traw '.e · 

- Czy raz na zawsze orzestaniesz gada6 
ze mną , jeżeli pow:iem teraz okropna im 
oer tynenc.ie? 
Odwrócił się na wznak, us'.adł. 
- Nie sądzę. abym coś, co tY powiesz. 

mógł uważać za impertynencję. Jesteś. wł 
dz' sz Rosamund. swoja. 

Skinien'.em głowy dala do zrozumienia, 
że aprobuje sens końcowego zdania, lecz 
nie zdradziła. jak wielka zrobiło jej przv 
jemność. 

- Kenneth... Czemu nie rozwiedziesz się 
z żoną? 

Jego twarz zrnden;ła się. za,krzepla, ,utr;i 
c ila pogodny, beztroski wyraz. Kapitan 
Marshałl dobył z kieszeni fajkę, począł 
ją nabijać. 

- Przykro mi, jeżeli cię uraziłam 
szepnęła painna Darnley. 

- Nie uraziłaś mnie - c>drzekł sookoJ-
n·ie. 

- A więc, czemu się nle rozwodzisz? 
- Nic nie rozumiesz, moja droga. 
- Czy... Czv jesteś aż tak bardzo ,ak<>-

chanv? 
- Nie w tym sedno sprawy. PomyAfl 

Przecież ją poślubiłem. 

- Wiem, ale„. Ale t«i> osoba... 1>owied7-
my ostawiona. 

Przez chwile zastanawiał się głębol<'O. Bez 
pOŚpiechu grzebał w kapciuchu z tyte>niem. 

- Naprawdę? Myślę, że masz słJJ.szność. 
- Mógłbyś uzyskać rozwód, Ke-n. 
- Moia mila! Nie p«i>wi,nnaś opowiada{' 

takich rzeczy. Fakt. że mężczyźni tracą dla 
niej głowy nie · dowod<:i, że ona traci g!o 
wę dla nich. 

Rosamund przełknęła cięta ripostę, k!tóra 
jej się cisnęła na usta. Po chwili zabrała 
znowu głos. 

- Jeżeli odpowiada ci to bardziej. mógł­
byś sprawami pok,ier«i>wać tak, abY ona uzy 
skała rozwód z twojej winy. 

- Mógłbym, z pewnością. 

- I powindeneś.' Ken! Mówię zupełnie se 
rio, Jest przecież dziecko, 

- Linda? 
- Aha. Linda. 
- Cóż ona ma wspólnego z tą kwestia? 
- Arlena nie jest dobra dla Lindy. Na 

prawdę. Ken. Linda to dziewczyna ba:rdzo 
wrażliwa. 

Kenneth Marshall przytknął zapałkę do 
fajki i zac1al mówić między kolejnymi pyk 
n1ęciami; 

- Tak„ Widzę w tym pewną rację .. , Ar 
Jena i Linda nie pasu ;ą do siebie„. To wa 
runki niestosowne dla młodej dziewczyny„. 
Trochę mnle trapi taka sytuacja. 

- Podoba mi się Linda - podjęła pan 
na Darnley. - Bardzo podoba. Jest w niei 
coś„. coś subtelnego. 

- Podobna do sw<>jej matki. Wszystko . 
bierze do serca, jak Ruth. 

- Nie sądzisz zatem, że... że 
Winieneś pozbyć się Arleny? 

- Masz na myśli rozwód? 

naprawdę 

- Tak. Ludzie wciąż się rozwodzą. 

~ Wiem. I właśnie t«i> mnie mierzi 
powiedział nadspodziewanie gorąco. 

- Mierzi cię? 

- Tak. Nie cierpię dzisiejszej postawy 
wobec życia. Człowiek chwyta coś bez za­
stanowienia. a jeżeli spotka go za wód, 
prędko się tego czegoś pozbywa! Do li­
cha! Przecież musi istnieć jakaś dobra 
wiara! Mężczyzna, który żeni się , przyj­
muje obowiązek opieki nad kobietą i po­
winien wywiązywać się z obowiązku. Dziś 
jest inaczej. Mierżą mnie lekkomyślne mał­
żeństwa i błyskawiczne rozwody. Arlena 
jest moją żoną. Nic więcej nie da się rzec 
na ten temat. 

Rosamund pochyliła się do przodu. 
- Więc taki jesteś? - powiedziała stłu-

mionym głosem. „Pokad nas śmierć nie 
rozdzieli"? 

(10) (Dalszy ciąg nastąpi) 

cze jakimi dysponują placów­
ki szpitalne. 

Rzecz oczywistą., zakrojona 
na tak szeroką skalę reorga­
nizacjp. działalności służby 

zdrowia nie może być pociąg­
nięciem mechanicznym. Wy_ 
maga zabezpieczenia cennej 
aparatury medycznej, której 
kolejne partie mają nadejś(' 

do Łodzi w najbliższym cza­
sie. Wymaga to także wyszko 
lenia zespołów, maiących pra_ 
cować na tych wysoko spe,cja­
Iistycznych oddziałach. Łódz­
kie Pogotowie Ratunkowe, w 
celu dalszeg0 usprawnienia 
tego pTocesu, uruchamia w 
tym miesiącu dalszą karetkę 

reanjmacyjną wyposażoną w 
aparaturę kardiologiczną. 

Projekt reorganizacji służby 
zdrowia przedstawiony został 
przez konsultanta wojewódz­
kiego dla m. Łodzi do spraw 
anestezjologii i reanimacji. -
doc. dr K. Stengerta i kierow 
nika Wydzfału Zdrowia - dr 
T. Lewego na obradującym 
ostatnio w Pradze kongresie 
anestezjologów. Wywołał on 
tam ogromne zainteresowanie. 
Specjaliści ze wszystkich kra­
jów demokra'!ji ludowej, Fran 
cji, Anglii, a nawet Australii 
wyraz.Hi chęć bliższego zapo_ 
znania się z łódzkimi doświad 
czeniami. Problematyka ta 
znajduje się także na porząd­
ku dziennym rozpoczynające­

go się obecnie w Krakowie 
krajowego zjazdu anestezjolo­
gów. Po jego zakończeniu za­
poznamy bliżej naszych Czytel 

·ników z problemami jakie sta 
wia p·rzed łódzką służbą zdro_ 
wia ta zakrojona na szeroką 
skalę praca organizatorska. 

(L. Rud.) 

Doc. d'r med. MARKOWI 
EDE LMANOWI dr med EL­
ŻBIECIE CHĘDKOWSKiEJ i 
i mgr TOllIASZOWJ FORMAN 
SKIEMU za okazanie nam 
serca i opieki w trudnych i 
cieżkich dla nas chwilach z 
powodu tragicznej śmierci 

SV N A 
HUBERTA HANKIEWICZA 

serdecznie dziękują: 

RODZICE, SIOSTRA 
i BABCIA 

ze świata. l2.'ż5 Piellni E. Grie­
ga. 12.45 (Ł) „Siadem wielkiej 
prowokac;ii". 13.60 (Ł) „Calen­
darium kultury muzycznej". 
13.40 •• ziemia" - fragm. 14.0I 
Wjad. 14.05 Gra Ka.pela E. Do­
narskiego. 14.25 Koncert wśród 
kwia.tów. 14.45 Spiewa chór buł 
<:arski. 15.00 Utwory Kuroiń5"kie 
go. 15.49 Muzyka chóralna. 
16.00 Wiad. 16.05 „Sopot 70". 
16.45 (Ł) Aktualności łódzkie. 
17.09 (Ł) „Archeolodzy w Przy 
wozi u" . 17.15 (Ł) Grają ucznio­
wie Społecznego Ogniska Muz. 
w zg;erzu. 17.30 (Ł) „co cesar­
skie cesarze>wi". 17.45 (Ł) Spie­
wają B. Streisand, B. Ge-ntry i 
E. Presley. 18.20 Sonda. 19.0ł 
Echa dnia. 19.15 Jazz z przy­
mrużeniem oka. 19.31 „Dobranoe 
tatusiu" - sluchow. 28.08 Felie­
ton muzyczny. 20.38 Tric smycz­
kowe L. van Beethovena. 21.15 
Współczesna poezja. 21.25 Na 
estradach Sofii. 21.40 Słynne 
orga·ny. 22.no z kraju i ze świa 
ta". 12.2'7 Wiad. sportowe. :1.2.38 
Kompozytorzy - wykonawcami 
swoich utw«i>rów. 23.15 Kale .ido­
skop tańca. 23.5& Wiadomości, 

PROGRAM III 

9.30 Wiad. 9.35 Mówi Ofker 
śledczy. 9.50 Powracająca melo­
dyjka. 19.26 Tajemnica skarbca 
- rep. 10.40 Koncert. 11.20 •. Ga 
brnet lust@r" - opow. 11.40 Tań 
ce węgierskie. 12.05 z kraju i 
ze świata. 12.25 Wiek jazzu. 
12.55 Zatańcz ze mna tango. 
13.90 Na bfałost«i>ekiej antenie. 
15.00 Mity greckie. 15.10 Rymy 
i rytmy. 15.30 Zloty Orfeusz 69. 
15.50 W kręgu piosenki. 16.0ł 
Wiad. 16.05 Magazyn górsld. 
16.25 Od pierwszego nagrania. 
16.45 Podróże E. Osmańczyka, 
17.05 Quodlibet. 17.38 .• Wichre>we 
wzgórza" - odc. 17.49 Miedzy 
„Bobino" a "Ol.impią". 18.00 
Ekspresem przez świa.t. 18.05 
Herbatka przy samowarze. 18.25 
Przebój za przebojem. 19.80 
•. Łuk Triumfalny" - odc. 6. 
19.30 Jazz na klawesynie. 19.51 
Podróż do Turkmenii. 21.01 
Reminiscencje muzyczne. 20.45 
•. zegarek z brylancikami" -
słuchow. 21.15 Instrumenty śp<ie­
wają. 21.30 Łowy i połowy. 21.50 
Manuel de Falla „Krótkie ży­
cie". 22.ot Fa•ktY dnia. 22.88 
Gwiazda si<'ldmiu wieczorów -
DaJida. 22.15 Trzy kwadranse 
jazzu. 23.00 Ludowa ooezja. 23.05 
Koncert rozryWkowy. 

TELEWIZJA 

10.55 Dla szkól: kl. VII - Pł 
zyka - Składa.nie sil (W). 11.30 
„Kolumbowie" polski fi1m te 
lewizyjny - odc. I pt. „Smierć 
po raz pierwsay" (W). 12.25 
Prze.rwa. 12.45 Wybieramy za­
wód (z Katowic). 13.15 Prze­
rwa. 14.25 Politechnika TV: Ma 
tematyika - k'urs przygot<>waw 
czy - Elementy Jo~ - cz. I 
(z Wrocławia). lS.OO Poli.technl 
ka TV: Matematyka - kun 
przyg«i>towa•wczy - Elementy 
logiki - cz. II (iz Wrocławia). 
15.30 Przerwa. 16.30 PKF (W)o 
16.40 Dziennik (W). 16.50 Dla 
młodych wi<izów: „Planeta Zie 
mia" - polski film TV (W). 
17.15 Wiadomości dnia (ł..) 17.30 
Magazyn ITP (W). 17.45 „Dro­
gą urzędową" - program ptJ 
blicystyezny (z Łodzi). 18.15 
„Kon<!ert artystów meksykań, 
skich" - film prod. radz. (W). 
18.40 Dialogi historyc:one (WJ. 
19.2{) Dobranoc (W). 19.3<> Dzien 
nik (W). 20.00 Przemówienie 
ambasadora Koreańskiej Repu­
bliki Ludowo-Demokratycznej 
(W). 20.15 „Kolumbowie" - poi 
ski film telewizyjny ,... odc. I 
„Smierć po raz pierwszy" (W). 
21.10 Swiatowid (W). 21.40 Spra 
wozdanie z meczu piłki noż.nej 
o puchar świata „Feijenoord 
(Holandia) - „Estudiantes„ 
(Arge.ntyna) (W). Około 22.JG 
Di;iennik {W). 

Z e:łębokim bólem i żalem 
zawiadamiamy, że w dniu '1 
września 1970 r. zmarła ona­
trzona św. sakramentam; mo ... 
.ia na.fukochańsza Żona i na­
sza najukoch11ńsza Matka i 
Babcia 

S. +P. 

Marianna Michalak 
przeżywszy lat 66 

Pogrzeb odbędzie sie w dniu 
9 września 1970 r. o godz. 16.30 
z kaplicy cmentarza św. Ro­
cha na Rądogoszczu po u­
nrzedn io odpi;awionej mszy 
świetej_ 

MĄŻ. CÓRKA. SYNOWIE, 
SYNOWE. WNUCZKA 

i WNUKI 

Dnia 7 września 1970 r 
zmarł po krótkich lecz cięż~ 
kich cierpieniach, przeżywszy 
lat 41 

S. t P. 

ANTONI MACIESZA 

Pogrzeb odbędzie się 10. 
IX, 1970 r. 0 godz, 16.30 z ka­
plicy cmentarza rzym.-kat. 
przy ul. Oęrodowej_ o czym 
zawia~amiają pogrążeni w 
nieutulonym żalu 

ŻONA z SYNEM 
i POZOSTAŁA RODZINA 
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